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s swą posunął dalej niż tego wyma- 
Ogłoszenie przedpłaty gała  dność przedstawicieli narodu 
na rok 1873. i interesa wolności. Być może, że 
Upraszamy S«av. Preoumeratorów na-| większość liberalno narodowa sejmu 
szych o wczesne nadsyłanie prenumeraty, tą powolnością dla widoków i Za- 
sd > opata ycze poka miarów rządowych chciała wytargo- 
wać znaczne ustępstwa na rzecz li- 


wodować niemiłéj przerwy w rozsyłce i : } € 
dziennika. beralizmu i powoli wprowadzić rząd 


W Krakowie : M. Dworski, Skład papieru Ż. J. Wywiałkowskiego, i 


ztarichiu i Bt, Gallen : Rudolf Mosse Milachen, Windenmachergasse, 3. — 
£ Vogler. — ww EPmryskta : Księgarnia Władysława Mickiewicza 


ieg. SPOARCENE, nemila, ajs w. dzionników A.J. 


W Hlanabaurgu, 
„Librairie de Luxembourg rue de Tournon 16.“ 


nietylko z narodowo liberalnymi, alel Nadzieje stronnictwa narodowo- 
nawet z najskrajniejszemi  stronnić= liberalnego na dalsze reformy wy- 
twami izby deputowanych. aja się nam zbyt niepewnemi; tru- 

Takie chwile są w ogóle bardzo jdno przypuścić, aby ministerstwo 
pomyślne dla rozwoju wewLętrznego(pod kierunkiem hr. Roon myślało 
w państwach z tak młodym i wadli- [iub chciało je szczerze popierać. in 
wym parlamentaryzmem jak Prusy, jOdwoływani: się w tćj mierze do 
gdzie pojęcie rządu trzeba „zawszegrozumu monarchy jest także pod 


Cena przedpłaty na „KRAJ“ po-|na tory czystego parlamentaryzmu, 


zostaje ta sama, t. j.: 
w Krakowie: 


rocznie 20 złr. 
półrocznie S0 s 
kwartalnie 5 wy 
miesięcznie : VA 
we Lwowie 
w księgarni Gubrynowicza i Schmidta: 
rocznie 21 złr. — ct. 
półrocznie 1055 I 
kwartalnie 5- 2o 
miesięcznie  . 2 — , 
e: z POS pocztową: 
rocznie 4 złr. — ct. 
półrocznie 12 7 A 
kwartalnie 6 = , 
miesięcznie 208-259 0% 
Ponieważ najtanićj i najwygodnićj prze- 


yła się prenumeratę zapomocą 
przekazów pocztowych, 

dlatego nie rozsyłamy niepraktycznych 

listów zwrotnych. 


GN 


W felietonie „Kraju* drukować 
będziemy w roku "1873 prócz orygi- 
nalnych utworów dotychczasowych 
współpracowników naszych w tym 
dziale dziennika, jakoto: pp. Bału- 
ckiego, Bełcikowskiego, hr. Kozie- 
brodzkiego i Miecz. Pawlikowskiego 
także „Gra w ecd y“: słynnego 

autora Berlicza Sasa — oraz 


R aN przez 


na Dzieducz 


| | kraków 28 ma 


z którego rząd pruski zeszedł już 
był oddawna. I sposób ten postę- 
powania istotnie czas niejaki zdawał 
się bardzo praktycznym i prowadzą- 
cym do celu. Rząd w zupełnem za- 
ufaniu do wierności izby powoli za- 
czął robić pewne ustępstwa duchowi 
czasu, co przy umiejętnćóm wyzyski- 
waniu okoliczności i samą logiką 
faktów mogło wprowadzić rozwój 
wewnętrzny Prus na zupełnie nowe 


przywilejów stanu i smutnych resztek 
średniowiecznege feodalizmu, a roz- 
szerzenie samorządu miejscowego Z 
uwzględnieniem potrzeb wszystkich 
klas społeczeństwa — oddziałałyby 
zbawiennie na cały rozwój konsty- 
tucyjny Prus, którego niewątpliwym 
rezultatem byłoby rozszerzenie poli- 
tycznych praw narodu. 

Wszystkó jakoś zaczęło się bar- 
dzo pomyślnie składać i zapowiadać 
dla Prus epokę wewnętrznych try- 
umfów, które — jeżeli nie tak świe- 
tne — byłyby przynajmnićj o wiele 
korzystniejsze dla narodu. 

Wymagania wielkićj polityki ze 
względu na całe Niemcy nakazywały 
Prusom trzymać się liberalnej poli- 
tyki wewnątrz, aby przodować ich 


WIEŚCI WSCHODU. i ZACHODU rozwojowi i nie samą tylko dobrze 


wyćwiezoną i uzbrojoną armją im- 
ponowa Faleinicthić j. 
a | Potrzeba było w oczach całych Nie- 
miec usprawiedliwić swoje przewo- 
dnietwo i być mocarstwem naczel- 


ném 


w szlachetniejszém znaczeniu 


. r ua a ja IR DZ Ć 


stó zić rój |starcza tego rodzaju przykładów, że 
ę i |pod wpływem podobnych okolicz-; 
tory. Reformy społeczne— zniesienie | ności rozwój wewnętrzny przy 'bierał 


odróżniać od większości sejmowej | pewnym względem naiwne. 


Z tru- 


Im dłużćj trwa podobne położenie.jdnością można przypuścić, aby mo-| 
tém zbawiennićj oddzi»ływa na wszy-+ „narcha wbrew swemu wychowaniu. 


stkie objawy życia polityczno spo- 
łecznego. 


tradycjom, otoczeniu, sympatjom 
i t. d. szedł drogą w »skazaną przez 


Przy wódey stronnictwa liberalne-;liberalistów, zwłaszcza, że i te nie- 
go pojmują bardzo dobrze jego przy- liczne ustępstwa kosztowały go nie 
padkowość i U starają 5ię je pato: 


wyzyskać ile można najkorzystnićj. 
Historja naszego wieku niemało do- 


charakter prawie chorobliwy. Re- 
formy jedne po drugich szybko się 
zmieniały i nieraz nosiły na sobie 
piętno niedojrzałości lub nawet za- 
rodek śmierci w samém swojćm po- 
wstaniu. 

Na eoś podobnego zanosiło się i 
w Prusach. 
ności zewnętrznych i wewnętrznych 
rząd żbliżył się do stronnictwa libe- 
ralnego, a owocem tego zbliżenia 
był cały szereg projektowan ych przez 
nie reform. Lecz to zbliżenie się 
było pozornóm i widocznie bardzo 
niemiłóm w. sferach decydujących. 
W zamianowaniu nowych parów 
skłonność rządu do ustępstw do- 
chodzi swego zenitu, poċzém wido- 
cznie postępowanie rządu zaczyna 
się zmieniać. 

Rozwiązanie kryzys ministerjalnćj 
będącej shut aprowadzeni: 
ordynacji powiatowój, bynajmniej 
nieodpowiadało charakterowi mo- 
narchji konstytucyjnćj. Nietylko po 
tak dotkliwćj porażce mniejszość 
min'sterjalna (hr. Roon, p. Selchow, 


Pod wpływem okolicz= |: 


Wiedeńska Sonn- u. Montagszeitung za- 
mieściła w czwartkowym numerze arty- 
fkuł, który godny jest uwagi z, powodu, 
że w jaskrawóm świetle przedstawia za- 
chwiave stanowisko dzisiejszego gabinetu. 

Chociazby nawet nie wszystko co pi 

sze S.- u. M. Ztg było prawdą, chociażby 
awet w artykule tym było nieco prze 
sady, w każdym razie ma on pewien grunt 
i dla nas w obecnćj chwili jest wielce 
pocieszającym. Artykuł ten brzmi jak na- 
stępuje: 
„Zmiana, którą z pewnością przewidy- 
waliśmy, nastąpiła; zmiana ta dokonywa 
się dzisiaj w głębi społeczeństwa nasze- 
go. Nowy ruch ożywia ludność Austrji; 
wgły złudzenia znikają przed ostrym 
wiatrem poznanćj prawdy. Podczas kie- 
dy cienie reakcji spadają na pijane zwy- 
cięztwem Niemcy: w naszym kraju sto- 
sunki coraz bardzićj się wyjaśniają. 

Koło sztapdaru ludu skupiają się 
znów młodzi i starzy wojownicy i wita: 
ją znów zbliżający się, dzień walki. 

Zerwanie z pseudoliberalizmem równo- 
cześnie dokonywa się w Niemczech i w 
Austrji. Tam reakcja zdemaskowała się; 
u nas gwałtowny prąd postępowy ze rwał 

politycznćj bipokryeji: Co do nas, 
ie p my rłnzyj am ieckich, 
ani ujeckich. Powtarzaliśmy to po 
tysiąckroć, że Niemcy krwią synów swych 
okupią sobie tylko cezaryzm Hohenzoler- 
nów, i że zazdrość, z jaką nasi pseudo- 
liberalni wskazywali na Niemcy, wnet 
zamieni się w litość, 


Rozwój konstytucjonalizmu w Pru- |tego wyrazu. Drugą niemnićj ważną 
àsach napotyka zawsze na mnóstwo | okolicznością prowadzącą rząd pruski 
rzeszkód, albo też pod wpływem | pomimo woli w objęcia stronnictwa 


Przesilenie w Prusach, które starano 
się przedstawiać jako początek ery de- 
mokratycznćj, zainaugurowało tylko rządy 


hr. Itzenplitz) stanowczo nieprzy- 
chylna ordynacji powiatowej i wszel- 


żnych Okoliczności zewnętrznych liberalno narodowego była koniecz- 
wewnętrznych przybiera kierunek |ność wystąpienia do walki z ultra- 


ardzo fałszywy. 


montanizmem, który zaczął coraz 


Od roku 1848 konstytucjonalizm |silnićj podnosić głowę. 


ski nietylko nie posunął się na- 

zód, ale nawet za rządów prawie 
4, przerwy będących u władzy. re- 
akejonistów pod wieloma względami 
wstecz się cofnął. "Oo wart” parla- 
mentaryzm pruski, najlepićj dowio- 
dły czasy tak zwanego konfliktu, a 
następnie po tylu świetnych tryum- 
fach oręża urok militaryzmu także 
niemało się przyczynił do wzmocnie- 
nia rządu i rozszerzenia jego wpły- 
wu. Od czasu ostatniej wojny sejm 


Zbliżenie się — chociaż bardzo 
ostrożne — do stronnietwa liberalno 
narodowego wymagało pewnych u- 
stępstw ze strony rządu; za usługi 
sobie wyświadczone rząd wynagro- 
dził narodowoliberalistów poparciem 


go stronnietwa. To postawiło rząd 
w sprzeczności z niedawną polityką 
i wywołało opozycję najg zorliwszych 
niegdyś sług jego i nawet przyjaciół 


l stał się powolném narzędziem rządu | osobistych króla. 


i może w | ei sei wia ród a a E T RL AA a 0 sprawie uległość 


Krzemieniec. 


Przygody i wspomnienia studenta 
Pierwszej klasy. 


przez 
Walentego Spektatora. 
paków. 778.) f \ 
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Zdarzyło wam się zapewne nie raz, 
szanowii czyte'nicy, być z własnéj ocho- 
ty a może czasem niedobrowolnie słu- 
chaczami rozwlekłego opowiadania 8ę- 
dziwego starca, kreślącego wam z wier- 
nością i drobiazgowością godaą ważniej- 
szego przedmiotu częstokroć mie zbyt 
} ciekawe i zajmujące dzieje swego dzie- 
cięciwa i pierwszej swojćj młodości. 

Opowiadanie takie przeplatane zwykle 
~o chwila «pizod«mi nienalezącemi wcale 
do rzeczy lub luź tym tylko węzłem z nią 
połączonemi, nastrzępionemi zrzędhwóm 


<zech ladzi, moralizowaniem bez końca, 
„A | nanałami okiepanemi a po dziesięć: 
RS >6 powtarzanemi, — mimo nieuniknio- 
E nieładu w chronologicznym toku 
færdy, grzeszy przecież nadto jeszcze: 
_Jezęś jéj pewuym pretensjonaluym pe- 
lan tyz m=m=Tormy-=q"scytru_ 
Nie zabawne toz nuży i usypia. — Sta- 
rzec zdarzenia czysto osobiste, dla niego 


Rząd ujrzał się w jednym obozie 


tylko i dla jego najbliższych mogące 
mieć jakąś wartość, z tak drobiazgowe 
mi opowiada szczegółami i i szczegółkami, 
tak przytóm ciągle rzeczy nader pospo- 
lite do wysokiego. podaosi znaczenia, wy- 
jątkową przypisując im wartość, że słu- 
chacze radziby z duszy aby opowiadanie 
jak najrychlćj dobiegło do końca. 

A jednak słuchają. Osiwiały świadek 
ubiegłych czasów tak żywo przechował 
w duszy młodociane wspomnienia, że w 


niejednym mimochod m przez niego na- 


pomknionym szczególe odsłania się jakiś 
rys charakterystyczny epvki, spółeczeń 
stwa, w któróm przebywał, moralnćj at- 
mosfery, która go otaczała. W powodzi 
słów łowimy chwiwie takie rysy, z nie- 
cierpliwością myśliwca czatujemy na prze- 
lotne słówko, które nam wyjaśnić ma to, 
czepośmy się dowiedzieć praguęli posta- 
nowiwszy wysłuchać do końca. 
Opowiadający zwykle najmnićj wie a 
niekiedy nie przeczuwa wcale co w jego 
| opowiad: miu jest pajciekawszém a nawet 
‘jedynie zajmującóm dla słuchacza: Roz- 
| wodzi się nad tém najbardzićj co go o- 


„Wyrzekaniem na czsy ob-ene i dzisiej- |sobiście dotyczy, co go cieszyło lub bo-|to o owém... 


lał, eo kiedy myślał lub czuł. 

J.źli opowiadający znaną jest po-| 
wszechnie osobą, zasłażoaym obywate- 
lem, znakomitym uczonym lub utalento- 
wanym pisarzem, bohaterem lub męczen- 
nikiem jskićj sprawy, jeźli przynajmniej 
zajmuje lub zajmował wybitniejsze ja- 
kieś w spółeczeństwie stanowisko, wtedy 
drobne nawet fakta z lat jego studen- 


pewnych reform, będących oddawna 
przedmiotem najgorętszych żądań te- 


kim ustępstwom na rzecz liberaliz- 
mn, nie otrzymała dymisji, — lecz 
przeciwnie w osobie hr. Roon obej- 
muje przewodnictwo w minister;um 
pru kiem. 

Z dru_ićj znowu strony hr. Eu- 
lenburg. który ostatniemi czasy cie- 
szył się tak świetnym rezultatem 
wszystkich swoich usiłowań i zdo- 
łał wytworzyć ogromną większość 
w obu izbach sejmu pruskiego za- 
ledwie utrzymał się przy władzy. 

Parlamentaryzm więc pruski nie- 
da się mierzyć zwyczajną niarą i 
wszystkie jego objawy maj cha- 
rakter: więcćj przypadkowy, załeży 
od usposobień w kołach detydują- 
cych. 


ckich o tyle jeszcze interesować 1as mo- 
gą, o ile służą do wyjaśnienia iozwoju 
psychicznego samćj osoby. 

Ale jeźli opowiadający nieznary nam 
wcale z dalszych lat żywota, nieznany 
nawet z nazwiska, jeźli jednćm słowem 
jest to anonim lub (eo na jedno wyjdzie w 
tym razie) pseudonim — cóż wtedy? 

Wtedy powtarzać sobie będzemy w 
głębi serca co chwila: 

— Ach, gdybyż już skończył! Ach, 

gdvby to mu się wymknąć możni! 

Wie o tóm staruszek, domyśla się, że 
może już znużył swoich słuchaczów i co 
chwila przerywa wątek opowiadan a, sta- 
ra się usprawiedliwić swoją gadatliwość 
i przyrzeka być zwięzłym w dalszym to- 
ka i znowu daja się unosić swój wenie i 
znowu przeprasza... i bardzićj nudzi temi 
przeprosinami niż gdyby się bez przepro- 
sin obeszło. 

— Darujcie mi znowu to zboczenie, 
te niewczesne może rozprawy: mia'em 
mówić jak najprościćj, jak pajzrozunia- 
lej... (str. 64.) 

— I tak znowu gadam wiele to o tém 
gotowiście zadrzemać... Qd- 
{ po czoijeirė sobię teraz jaką 
| albo zagrajcie w wista.. . (str. 41.) 

— Będę wam gadał co wiem i ile ps- 
| miętam — a wy udawajcie, że 
ł | buwi... 


A cóż na to słuchacze ? 


Udają że słuchają — a nawet słuchaj 


w samój rzeczy. 


Patrzą na zacnego staruszka, który|ś 


godziukę 


was © 
udawajcie że słuchacie (str. 45). 


ministerstwa R oo na. Jest to bolesna 
niespodzianka dla stronnictwa narodowo- 
liberalnego w Niemczech a dobra naucz- 
ka dla prusofilskićj propagandy u nas. 

Najnowsze zajścia w Berlinie muszą 
oddziaływać na nasze stosunki w Austrji 
i muszą u nas przyśpieszyć rozstrzygnię 
cie w sprawach wewnętrznych, które już 
zbyt dojrzały, Dzisiejszy bowiem stan 
rzeczy u nas nie da się utrzymać, jak- 
kolwiek użyto różnych naturaluych i nie- 
naturalnych środków, aby go jak najdłu- 
żój przewlec. 

Wszystkie stronnictwa szykują się do 
walki przeciw temu stanowi rzeczy, a ta 
mała koterja, która go broni, straciła już 
dawny swój punkt oparcia przez zmiany 
zaszłe w Prusach. 

Rządowi naszemu nie wiedzie się na 
żadnym punkcie. Nieprzyjaciele reformy 
wyborczćj wyrastają z ziemi i można po- 


widocznie odżywa temi wspomnieniami, 
chyżćj krew krąży w jego żyłach, na 
licu pofałdowanóm od trosk i wieku osia- 
da znowu rumieniec, błyszczą oczy przy 
gasłym od dawaa blaskiem młodości. 

— Darujcie mi państwo... ale przy- 
pominając sobie nieraz tak dokładnie 
wrażenia moje z dzieciństwa i z owej 
chwili którą opisuję, zdaje mi się, że je 
stem w tych miejscach jeszcze, że jestem 
owym dziesięcioletnim chłopcem, który 
patrzy na tyle obcych oczom jego przed 
mietów i jak je widzi, jak mu się wy- 
dają, tak opisuje. (str. 91). 

A słuchacze ? — Zoudzeni — a jednak 
słuchają do końca. Nie mają odwagi 
odejść i opuścić czcigodnego starca. Na- 
lezy mu się to aby go wysłuchać. 

— Ależ, feletovisto ! — zawołacie sza- 
nowni czytelnicy — nudzisz sam jak ten 
starowina. Powi: dz-że już raz, do czego 
zmierzasz gawędą o tym gadule. 

00 powie m krótko: przeczytałem 
książkę która jota w Jotę takie jak ten 
staruszek zrobiła na mnie wrażenie. Czy- 
tałem i andziłem się, rudziłem się i czy- 
tałem. T'nąłem w té} powodzi słów i! 
odkładałem książkę i znowu ją brałem 
do ręki... i łowiłem chciwie każdy mi 
aoobodołi? zwykle wspomniany godni:j- 
szy uwagi szczegół... A z każdój zadru- 
kowanćj stronnicy zdawało mi się, że 
spogląda na mnie poczciwa twarz opo- 
wi» dującego staruszka, rozgrzana i zaru- 
mieniuna żywem wspomnieniem młodo- 


i. Wstyd mi było niedoczytać do koń- 


OPEN 


w 
wW ém 
Stempel od ido 


wiedzieć , że wobec tego projektu wszy- 
stkie stronnictwa w Austrji stają zgodnie 
do walki. Niemcy i Polacy, Czesi i Włosi 
nie chcą ani słyszeć o téj mądrości re- 
formatorskićj; demokraci i ultramontanie 
oświadczają się przeciwko nićj. 

Ale koniec roku pod innym jeszcze 


względem źle wróży rządowi. Postępo- 
wanie sądowo karne, rozpoczęte przeciw 
głównym organom prasy czeskićj, koń 
czy się bez upragnion-go rezultatu. Po 
kilkomiesięcznóćm śledztwie, oskarżenia 
przeciw większćj części dziennikarzy cze- 
skich okazują się b+zzasadnemi. 

Taki rezuliat akcji politycznej, rozpo 
częćj z takim hałasem, jest cięzkim cio- 
sem dla sprawy centralizmu; rozrywa on 
kłamliwe sidła, któremi ogarniano zdro- 
wy smyśł luda i daje opozycji nowy po- 
ży wioł.... 

Podnosząc następnie objawy wzrasta- 
jącego niezadowolnienia w Wiedniu sa- 
mym, Sonn- u. Mtgs-Zeitung kończy na- 
stępującemi słowy : 

„Tak jest! wiatr się odmienił w głebi 
społeczeństwa i także w górnych sferach. 
Ministerstwo nie jest pewnóćm własnego 
stronnictwa i musi się w głównej kwestji 
bieżącćj oglądać za garstką zwolenników. 
Zmarszczki na czole pierwszego lepszego 
menera frakcji, tym doradzcom korony 
grożą niebezpieczeństwem. Gabinet ten 
bez podstawy w narodzie, mając prze: 
ciwko sobie grożną opozycję, chwieje się 
już za pierwszym powiewem reakcji z 
Prus, a pierwszy wolniejszy uieco wiatr 
w Austrji, obal go do reszty.“ 

Tak pisze S. u. M. Zig — a my do- 
damy, że w takićj chwili i odtakie- 
go ministerstwa nie mamy się czego o- 
bawiać i możemy spokojnie trwać na 
stanowisku bezwzględućj opozycji, prze- 
ciw wszelkim zamachom centralisty- 
cznym ną dzisiejszy nasz statut kra- 


jowy. 


Wiadomości polityczne 
i korespondencje, 


Nowy Sącz 27 grudnia, 

A Dziennik wasz juz kilkskrotnie o0- 
mawiał sprawy naszego miasta. — O il- 
doniesienia w tćj mierze umieszczane w 
łamach dziennika waszego były słuszne- 
mi, niech okażą następujące fakta. 

Co do spraw miejskich zarządu inspek 
tor policji poszedł już w zupełną odstaw- 
kę, a syndyk miasta ma upoważnienie 
pociągania byłych burmistrzów -sądownie 
do zwrotu funduszowi miejskiemu sum, 
jakie z winy tychże stracono. 

Pracujący nad dobrem miasta, stający 
do ciągłćj walki z ciemnotą i chciwością 
bogacenia się kosztem dobra publiczne 
go zacni obywatele: dr. Jarosz, Ritter, 
Brzeski i Filipek spowodowali swym me- 
morjałem, wyższćj władzy przesłanym, 
usunięcie złego i uporządkowanie gospo 
darstwa miejskiego. 

Likwidacja majątku miejskiego przez 
delegata wydziału krajowego, tocząca się 
od kilku tygodni, odsłaniająca z każdym 
doiem vowe nadużycia w fundusz»ch mia- 
stu, nasuwa mi myśl, iż wydział krajo- 
wy oddałby znakomitą usługę krajowi — 
gdyby ustanowił na kilka lat komisję lu- 
stracyjrą, któraby się w funduszach gmin 
rozpatrywała na miejscu, zwłaszcza tam, 
gdzie tego okazuje się potrzeba; można 


ca, — bo to i przedmiot gawędy sam 
przez się niemałego znaczenia i jak re- 
likwia narodowa poważania godny, — i 
opowiadanie samo acz nad wszelki wy- 
raz rozwlekłe, tak jednak tchnące wszę- 
dzie zacnóm i szanownóm uczuciem, taką 
cechę prawdy w każdym noszące szcze- 
góle, że... że niegodziłoby się niedo- 
czvtać. 

I ciebie ten los czeka szanowny czy 
telniku, byleś tę książkę wziął do ręki. 
Ziewniesz ze sto razy, zdrzemniesz się 
może — sle doczytasz. Doczytasz aż do 
ostatnićj 281 stronnicy. 

Oto tytuł ksiażki : 

Krzemieniec. Przygody i wspomnienia 
studenta pierwszćj klasy przez Walen 
tego Spektatora. Kraków 1878. 

Czóm była sławna szkoła K-zemieniec- 
ka, jakie zasługi jéj założyciela, jaki jéj 
pot zątek i jakie były zasoby, jaki system 
szkolny i tryb nauk, jakie urządzenia , 
jakie z młodzieżą postępowanie, rezul- 
taty i owoce tych uiłowań, jaki duch 
wiał między młodzieżą, jakie było tam 
|życie kol-zeńskie, jakie zabawy, jaki ce- 
remomał przy egzaminach i popisach, 
k'órzy sławniejsi profesorowie i wycho- 
wańcy tego liceum i t. d. i t. d. są to 
wszystko pytania nietylko dla badacza 
dziejów naszego szkolnictwa zajmujące 
ale w obec dzisiejszego prądu i usiłowań 
w sprawach szkolaych, ważne i ciekawe 
| dla każdego, komukolwiek urzadzenie 
szkół naszycb nie jest obojętną ik westją. 
| Czemuż niestety na te wszystkie pyta- 
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bowiem przypuścić, iż Nowy Sacz nia 
był wyjątkiem co do marnotrawstwa iis- 
duszów gminnych. 

W sprawie tutejszych szkół. początko- 
wych krajowych, rada szkojan wyraziła, 
podobno radzie okręgowój naganę za - 
opieszałość, w opatrze zkoły niźszój 
realnéj sita Ni nauczycielskiemi, przesłała 
nadto tutejszćj reprezentacji miasia pro- 
jekt siedmioklasowćj szkoły wydziałowćj. > 
Na instytucję tę rada miejska», zważając BR 
pa obecnie ponoszone wydatki, obowig- + , 
zała się ponosić połowę kosztów ütrzy- 
mania. 

Z ust p. starosty PA er wyrażoną : 
nadzieję, iż rząd zwolni gminę od ze 50- | 
wiązań względem gimnazjum, co przy- : 
niesie najmméj 2000 złr. rocznie radzie 
miejskiéj do dyspozycji na szko? Ay "69 4 
czątkowe. 4 

Rada miejska uchwaliła dla nany- 
cieli i nauczycielek szkół początk: a 
dodatek drożyzniany w wysokości 20% 
od płacy. 

Są to zadatki, iż sprawy szkolue wej- 
dą może na lepsze tory. 

Głoszą nam moraliści, iż instytucje 
są wiernem zwierciadłem wartości m iraha 
néj każdego społeczeństwa. 

Opi:rając się na powyższéj zas „dż 
skreślę w krótkich słowach ebrez, jak - 
przedstawia stan tutejszych szkół. lud as 
wych. a 

Z uznaniem podnieść należy, iż w po- + 
czątkowćj szkole żeńskićj B-klasowćj tak | 
kierująca nauczycielka panna Szmid, jak 
również i reszta nauczyrielsk z chwalo= 
bng gorliwością i zn*jomością rzeczy 
pracują. a 

Na dowód powyższego twierdzenia 
ło mi skonstatować oojaw, H rodzić 
mojżeszowego wyznania — czujący zwy 
kle wstręt H szkół, naszych p -prsyłwjęj i 
chętnie i nader eau ue awą dziatwę 0 
rzeczonćj szkoły. a 

Lecz tóż i koniec naszym pochwś 5, 
Przestraszający stan tut ejszćj szkoły gt =" 
wnćj przejmuje zgrozą każdego sumię, m 
nego człowiek: a przecież mimo nat" E 
ływania publicznego nie zmie: Gł p RE 
na jotę. 

Pomijam "sprawe dotacji, | 
braczych 200—300 i 400 zł. nt $ 
wyższono; iż nauczyciele po kilka 
sięcy połową płacy kontentować się 1 
szą; iż trzem wysłużonym | pons /_ 
wanym nauczycielom his ms kto 
emerytury, iż w bieżącym roku sz | y 
nym przez dwa miesiące szkoła ag | 
realna nie miała nauczycieli; sló me — o 
gę przemilczeć okroøptéj demoralizacji, p 
jakiej dziatwa szkolna szwa mówi = 

Dziatwa ta urgga się w klasie wadom 
i nałogom nauczyciela pana Hostynks 
i zgrzybiałćj starości nauczyciels p. 
szezada; wa rodzice posyłaj 
ci do szkoły widzą ten przeraża. o 
opinja publiczna dawno już gie * 
potępienia, a ojcowie miasta 
szkolna nie mają na to rady, 

Dl+ dyrektora szkoły pana AŻZĘ 
wysłużonego i zasłażonego wetersni  " 
ry swe niepospolite zdolności p: zę”+ 42) 
ko 50 lat sprawie wychowanis p 
nego szczerze niósł w ofierze it 
wygląda emerytury — jest już . kieg’ ph 
two w dzisiejszych warunkach zí 

Pan Julian Żurowski, które Ng: l 
zmiennéj zacności i miłości "eg 
młodsza generacja z pod jeg Ę 
niztwa wyszła hotd należny vc m e 
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nia dzieło. p. Walentego RE Z EACZE SK NE TOPADC W POZA S a a a a OOO 60000 
niedostateczne daje odpowiedzi! 
„Niestety“ , powiemy po ras f«l 
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daje nam autor w takiem n fort 
gawędziarskiem rozwodnieniu, z tub 
nie dobraną przyprawą, która ani p 
wi, ani do czytania mie zachęca, $ 
czy popularną nie czyni. > 
Pierwszych 48-stronnic służ 
ko ahy ris jak się to | 
staruszek czcigodny p. Ante, 
mu autor potem aż do końca 


A Zak 
Odiąd zaczyna się, i ciągn 
nićj kartki gawędzenie p. £ 1 
sposób któryśmy wyżéj wyłi < 
Co skłomło autora do obi 
użytéj formy do swego dzi-ł 
chciał że tak się ośmielimy » 
jednym ogniu kilka > 
ugotować, chciał napisa: 3 
machem pióra dzieło i dla“ 
młodzieży i dla dzieci. Chena 
dla rówieśników p. Atonija 
wszystkie droboe ale drog « 
zóły młodocianych det 
i jego kolegów szk: nye 
mogą. Chciał przyszłemu m: 
s'wi krzemienieckiego Liceć 
żyć się podaniem do, siajgzĘ £ ZA 


rych mnićj znanć 
gogem i naue: a 
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| głowie na taki widok, iż konstytucja 

płynący s niśj samorząd albo nie ma 

|. -polu szkolaictwa ludowego odpowie- 

- 3h ustaw, albo tóż siły do wykonania 
hże. 


ME 
T Tai nadzór szkolny spełnia tu swe za- 
danie, objaśnimy to próez powyżćj przyto- 
~ ezonego obrazu jeszcze kilku wypad- 

kami: i 

` Były katecheta szkoły głównéj— obec- 
| nie katecheta szkół początkowych w Tar- 
= Wie, postanowił sprawić chorągiew 

z uik W tym celu nałożył na ucz- 
= w składkę pod zagrożeniem, iż w ra- 
|. | pi-uiazezenia takowéj, obniży każde- 
=. „słażony postęp z nauki religii. 

|. ią6 postęp w tak świętym przed- 

-3 od błackój rzeczy zależnym, obra- 
zono wprawdzie uczucie religijne ucz- 
| miów, ale cel ukryty został osiągnięty. 
_ @udni przyjaciele pochwalili w „Czasie“ 
tę gorliwość; a ks. Gruszka stał się sła- 
o wnym. 

__ Nauczyciel rysunków p. Weinert, tu 
` ujący się przez 23 lata po szkołach ga 
 beyjskich bez ustslenia się, nie mógł so 
bie w szkole niższéj realnćj z 10—12 
| letnimi chłopcami dać rady. Lekcewa- 
żyli oni i osobę i naukę jego, wycho- 
| - zili dumnie z jego lekcji, nie pomogły 
nawet cielesne kary przez tegóż czę- 
aplikowanćj lecz policzono mu to 
` aa'ś za zasługę, gdyż w bieżącym roku 
- szkolnym postąpił ku zdziwieniu wszyst- 
< "ich ma nauczyciela nauk przyrodoiczych 

"> tutejszego seminarjum nauczyciel 
„kiego. 
Kiedy jaż mowa o nadzorach, wspo 
| muę a iaspektorze szkolnym okręgowym. 
ym puakcie nie ma Nowy Sy4cz 
` widocznie szczęścia. Od niespełna dwóch 
` lat ma już trzeciego inspektora okręgo- 
> wego a idą oni po sobie w stosunku, jak 
_ mówi przysłowie z „pieca na łeb“. 
> Poprzednich dwóch odznaczał przynaj- 
_ muićj większy stopień wykształcenia, 
> ataiego nauczyciela ludowego — ani 
1 => wiedzy, ani uzdoluienie nauczy- 
= cie, ani zasługi pedagogiczno-dydak- 
_ „me, ani zalety charakteru na ten sto- 
> mic polecają. O ile znamy przeszłość 
_ _ lrwiśskiego — potrafi on w obecnych 
arunkach upadku szkolnictwa w san- 
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semiaarjum nauczycielskiego , 
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Tacy wata, 

|»kuie ten zakład wygląda zewnątrz, 
/ nurów jego dochodzą do publiez- 
_ qadomości rzeczy niepocieszające, któ- 
= a człowiekowi posiadającemu wolność 
we i gościnność dziennika przemilczać 


fo. smutkiem wyznać muszę, iż rada 
R S w. hraiowe miimo gsjiopssreiieen, 
* a. We będąc Duchem ś$w.— oddała kie- 
f że two t-goż seminarjum osobie któ- 
/„t żywą negacją wszystkich tych 


|. istów, jakie kiorownik takiego Za- 
M Posiadać powinien. 


$  miuację p. Dziópińskiego na dyrek- 
je yk 


semioarjuw przyjęto w kołach zna- 
|, go bliżój a mianowicie w sferach 

| sgeielskich, jużto z r «dowierzaniem 
s ze zdziwieniem, już v 2 jawną nie- 
cią. Głosy takie i w takićj chwili po- 
jFqowaae zwykle zazdrością, okazują 
7 sęstokroć nieuzasadnionemi, lecz tu 
Oz „ałoirjszą słuszność. : 
= < zaledwie po roku istnienia 
|. la powiedzieć sobie można, iż 
= caj zostały w oczekiwaniach 
>» zawiedzione, gdyż z pod takie- 
| ownietwa i najlepsza młodzież 
Loy wyjść ma micponiów i szal- 


"aty przesyłane tak do Czasu jak 
| Narodowćj przez pokątuego pi- 
| głoszące ojcostwo, zdolność i 
©ana dyrektora miały na celu 
/ mie w błąd opiaji publiczućj, 
© hia powagi niektórych nauczy- 
autor swoją korespondencję 
"ść i przewrotną, umieszczo- 
© Narodowój 21 czerwca 


| myvh uwag swoich o postę- 
e młodzieżą. Chciał wreszcie, 
~ wyznaje w przedmowie, ucz- 
| *6ł saszych podać obraz szkol 
“at krzewieńczanfna, aby spo- 
„ile dzisiejsze ich wdzięku 
harakteru straciło“ zapra- 
nowić te czasy, kiedy zabawy 
były szczerą i niewinną wego- 
. "e i siły odźywiającą a wy- 
> le nową do pracy pobudką 
~ strętny przymus, ale praw- 
> wiódł do sauki, kiedy sza- 
"0 zycieli z miłości i wdzięcz- 
3%, nie czując ciężaru w speł- 
| e. zacnego obowiązku, kiedy 
4 skromuości i szlachetności 
/ ajach, że żądza odznacze- 
>. ią, adolnościami i cnotą, 
ów, rodziłą raczćj wierne 
stałe kojarzyła przyjaźni 
: niechęci i zawiść niską“. 

(zacne cele chciał autor 
MD é dziełem a prócz tego... 
da woli. Temu ostatni mu 

aiemamy stać się mus'ało 
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T sama jedna tylko nada- 


7. „ma abypawiedzieć 
-co na myśl prz 
) ać razem do starców i do 
T jąte iasza mówić, a in 
pa pe bo 281 stronn 
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|, śamisnnemu obywatelowi kręci się w |nadmienię daléj, 
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m SZYSLEJLI Kandydatom 
zza KOT ek, choroby 1|w bursie ku wielkiemu ich zgorszeniu. 
|. iwa praca. A kiedy już wspomniałem o bursie, 


iż założeniu tójże przez 
p. dyrektora Bóg nie pobłogosławił, gdyż 
mimo świetnego rozpoczęcia, mimo nabo- 
żeństwa solennego, publicznych pochwał 
i mów, przez dyrelitora na swoją cześć 
napisanych, a przez kandydatów wygło- 
szonych, zakończyła bursa po 6 miesią- 
cach istnienia z końcem przeszłego roku 
szkolnego swój nędzny żywot, paor 
niwszy się pierwój wiele do zdemorali- 
zowania seminarzystów. 

Sprawa wydalenia ze seminarjum je- 
dnego z kandydatów stała się w tych 
dniach głośną w mieście. Odałoniła ona 
zdrożaości, które kierownika zakładu bań- 
bą okrywają. Najbliższa przyszłość okaże, 
o ile moje uwagi co do seminarjum są 
uzasadnione. 

Korespondencję o dalszym przebiegu 
rzeczy, jako tóż o humanitarnóm kształ- 
ceniu młodzieży w tutejszćm gimnazjum 
będę miał zaszczyt przesłać inną razą. 

Odwołując się do zasady na czele do- 
niesienia mego przytoczonej, iż jakie spo- 
łeczeństwo, takie iustytncje, łatwo czy- 
teloik osądzi o ile da się tu zastosować 


przypuszczają ztamiąd aż 12 mandatów 
centralistycznych. 

Kiedy zaś będzie u steru ministerstwo 
centralistyczne, to będzie mogło przeciw- 
stawić większość 190 do 196 mandatów 
centralistycznych mniejszości 127 do 137 
ederalistycznćj. 

Główne jednak złe — powiada dalej 
p. Menger — na które cierpi konstytu- 
cyjny ustrój Austrji, a któróm jest zmia- 
na większości i mniejszości, stosownie do 
tego, jaki rząd stoi u steru, czy federa- 
listyczny czy centralistyczny, to złe nie 
jest usunięte w projekcie Lassera. Abso- 
lutna większość przy ogólnój cyfrze mau- 
datów 323, wynosi 162. Stronnictwo za- 
tém centralistyczne, ażeby zapewnić 80- 
bie większość, musi do swych 143 man 
datów pozyskać jeszcze przynajmnićj 19 
mandatów, federalistyczne zaś stronnic- 
two do swych 127 jeszcze przynajmnićj 
35 mandatów. Kazde zaś ministerstwo 
może 49 mandatami rozporządzać, może 
więc tak dobrze Hohenwart jak i Auers 
perg stworzyć sobie większość w radzie 
państwa. Rozstrzygającemi będą zawsze 
tak jak i dotąd 55 mandatów z większych 
posiadłości Czech, Morawji i Wyższćj 
Austrji. Zawsze więc będzie potrzeba u- 


w znaczeniu ujemcćm przysłowie: „Wart|ciekać się do akcji chabrusowych, któ- 


pałac Paca, a Pac pałaca*. 


Wiedeń 27 grudnia. 


Kwestje szczegółowe, lubo . powstałe 
z zastosowania wyborów bezpośrednich, 
niewiele nas mogą obchodzić, ponieważ 
nie uzoajemy samćj zasady; nie od rze 
czy jeduak będzie poznać, jakie widoki 
przywięzują do przyszłćj -reformy wybor 
czój sami zagorzali jéj stronnicy i jakie 
w ich łonie powstały różnice zapatrywań 
co do głównych punktów przyszłćj u | 
stawy. 

Delegat dr. Menger, należący do stron- 
nictwa młodoniemieckiego, wydał świeżo 
broszurę p. t. „Wahlreform in Oester- 
reich“, w którćj obliczą, jaki będzie pra- 
wdopodobny skład przyszłćj rady pań 
stwa podług projektu rządowego, i czy 
on odpowiada nadziejom i wymaganiom 
stronnictwa wieruokonstytucyjnego tj. czy 
zabezpiecza jego interesa w Austrji na 
zawsze. 

Obliczenie to jest mnićj więcćj nastę- 
pujące : 

W kurji większych posiadłości może 


| deckim okręgu nauczycieli smagać, ale nie: j stronnictwo wiernokonstytucyjne liczyć na 
podnosić, pouczać i do pracy zagrzewać.|25 mandatów pewnych, przeciwnicy zaś 
Zwróćmy się nakoniec do tutejszego |konstytucji na 24 mandatów, pozostałe 
do tego|35 mandatów tćj grupy pozostają zawsze 
bytku, który ma być warsztownią | 
"ych dzielnych nauczycieli, wycho- | chciało energicznie choć środkami legal: 
ców ludu, w którym władza złożyła |nemi na wybory wpływać, a więc tak do- 
piękne zadanie, od którego kraj, a|brze mogą być wiernokonstytucyjae jak 
zegółuie sandecka ziemia wiele sobie|i federalistyczne. 


na usługi tego ministerstwa, które będzie 


W grupie wyborczćj miast i izb han- 
dlowych mogą centraliści rachować na 
78 mandatów, federaliści zaś na 37; po- 
zostałe 5 mandatów jest wątpliwe. 

W grupie wyborczćj gmin wiejskich 
mogą wiernokonstytucyjoi rachować na 
40 mandatów, a zaś przeciwnicy konsty- 
tucji na 60; pozostałe 13 mandatów nie 
będą w statóm posiadaniu jednego stron- 
nictwa. Nadto 4 mandaty miejskie i co 
najmniej 10 wiejskich wypadną zawsze 
podług życzeń każdorazowego rządu. 


następujące : 

Z 323 mandatów 143 będzie kosztem 
posiadania stronnictwa wiernokonstytucyj- 
nego, a zaś 127 w stałóm posiadaniu prze- 
ciwników konstytucji: 53 są niepewne i 
z tych przynajmnićj 40 będzie posiadał 
każdorazowy rząd. 

Z tych cyfer wyprowadza Menger na- 
stępujące przekonanie: Projekt reformy 
wyborczćj Lassera zapewnia bezwątpienia 
stronnictwo wiernokonstytucyjae od wię- 
kszości federalistycznój dwóch trzecich ; 
albowiem gdyby nawet stanęło u steru 
ministerstwo federalistyczne i pozyskało 
dl» siebie wszystkie 53 mandaty wątpli 
wćj natury, to jeszcze naprzeciw 180 man- 
datów większości federalistycznój stałaby 
mniejszość centralistyczna 143 mandatów, 
która w najgorszym razie po odpadnięciu 
nawet delegowanych mazurskich i rusiń- 
skich z Galicji mogłaby się zmniejszyć 
na 131, kiedy tymczasem ażeby federali- 
ści mieli 2/,, potrzeba żeby się zmniej- 
szyła do liczby 107 mandatów. 

Widzimy to, jak wiele Niemcy budują 


br. |na deputowanych chłopskich z Galicji i 


uroku aby i najcierpliwszego nie znużyła; 
żywe słowo to rzecz inna. 


Z wszystkich jednak celów jakie czci- 
godny autor dzietem swoim osięgnąć za 
mierzył, najmnićj mu się powiodło z ce- 
lem na którym jak świadczy przedmowa 
snadź najbardzićj mu zależało, tj. z na- 
pisaniem dziełka dla młodzieży, zajmują- 
cego acz poważnćj treści. Dziełko jego 
zarówno osnową swoją jak sposobem 
pisaaia zupełnie nieodpowiada warunkom 
jakie mieć winna książka dla młodzieży. 


Książka dla młodzieży powinna być 
przedewszystkióm zajmującą, tak, aby po 
pracy obowiązkowój szkolaćj , młodzian 
sam, z własnój ochoty, zasiadał do jéj 
czytania, a nie czynił tego tylko skut- 
kiem danego mu rozkazu. Ż» ksiażka p. 
Walentego Sp=ktatora zabawną nie jest, 
mieliśmy już, jak nam się zdaje, sposo- 
bność wykazać. 

Autor zamierzał, wedle własnego wy 
znania, żywemi barwy nakreślonym ohra 
zem zacenćj młedzi krzemieni: ckićj wzbu- 
dzić w młodych czvtelnikach pragnienie 
szkoły pod 
i zapała do nauki, 
powazania i wdzięczności wubec nauczy- 


wszyst |cieli, skromności i szlachetności w oby- | 
gchudzi. |czajach, wszelkich cnót młodocanych i 


erdecznego wobec współtowarzyszy ko- 
ństwa. Autor jedoém słowem szkołę 

ieniecką tak co do urządzeń i sy- 
stemu nauk, jak eo do prowadzenia się 
ży uważa za ideał szkoły i idea- 


rych demoralszujących skutków nie po- 
trzeba dowodzić, 

Usuvąć te niedostatki projekiu rządo- 
wego — kończy dr. Menger — będzie 
zadaniem stronnictwa wiernokoostytucy)- 
nego w dzisiejszćj radzie państwa. Do 
tego może tylko służyć: zmniejszenie 
liczby reprezentantów posiadłości więk 
szych, lab wprowadzenie do tćj grupy 
sposobu głosowania lorda Russela, wre 
szcie wzmocnienie liczby reprezentantów 
z gmin wiernokonstytucyjnych, a nako- 
niee podział okręgów wyborczych z całą 
znajomością rzeczy uskuteczniony.* 

Taki horoskop stawia dr Menger dla 
interesów centralistów w przyszłćj radzie 
państwa, ubezpieczonćj przez wybory bez 
pośrednie. Jak widzimy, nie jest on zby! 
świetny. Obliczenie zaś wcale nie jest 
pessymistyczne, jeżeli zważymy, że do 
głosów centralistycznych dolicza Menger 
aż 12 głosów deputowanych chłopów ga 
licyjskich. Rezultat ten nie wynagradza 
Niemcom w niczóm ogromnych zabie 
gów, jakie czynią dla przeprowadzenia 
nowój reformy i nie odpowiada żywio 
nym przez nich nadziejom. Zaprowadze- 
nie zaś żądanych zmian w projekcie rzą- 
dowym, poczynienie wyjątkowych prze- 
pisów i przywilejów dla pewnych klas, 
które żąda Menger, uczyni ustawę krzy 
cząco nmiesprawiedliwą i utrudni jéj przy- 
jęcie do tego stopnia, że rząd prawdo- 
podobnie nie będzie mógł przyjąć tych 
zmian, bo by narażały samą ustawę na 
niebezpieczne próby. Skutkiem tego za- 
pewne, jeżeli już przyjdzie do uchwale- 
nia ustawy o bezpośrednich wyborach, 
to tak rząd jak i całe stronnictwo cen- 
tralistyczne będzie musiało zadowolnić 
się temi korzyściami, jakie mu zapewnia 
projekt Lassera. 
kie i że dla nas niema tak wielkiego 
strachu, wi r 
centralisty 

Wychodzący w 
twierdza wiadomość podaną przez Frank: 


|furter Ztg, że od czasu energicznego wy- 
Podług tego obliczenia zestawienie jest | stąpienia ministra handlu Banhansa 


w 
sprawie kolei żelaznój czerniowieckićj, 
Giskra stał się jego zawziętym nieprzy- 
jacielem i knuje jego obalenie. Obecnie, 
w celu spowodowania dymisji Banhansa, 
będzie się Giskra starał przeprowadzić 
w radzie państwa odrzucenie 4miljonowćj 
pożyczki na koszta wystawy powszechnćj 
i spodziewa się tego dopiąć. 


Wiedeń 27 grudnia. 
L. Faktycznych wiadomości na polu po 
lityki przediitawskićj i dziś jeszcze nie 
ma; chyba tylko doniesienia dziennikar- 
skie, z których najważniejsze zapiszę. 
W półurzędowych dziennikach prowin- 


cjonzloych pojawiła się właśnie wiado- | 


mość równobrzmiąca, że Czesi postano- 
wili porzucić stanowisko biernćj opozycji 
i po wejściu w życie nowćj ustawy wy- 
borczćj, wstąpią do rady państwa. Pola- 
cy zamierzają związać się z Czechami, i 


w tym celu wezmą udział w głosowaniu 
nad ustawą wyborczą, ma to być rzeczą 


umówioną. Fremdenblat reprodukując to 


doniesienie, dość dziwnie wyglądające w 


łem tym pragnie czytelników zachwycić 
i do naśladowania wzoru nakłonić. 

Po tém co nam o szkole krzemieniec- 
kiej było wiadomo, uwierzymy chętnie 
na słowo autorowi, że naszym szkołom 
liceum krzemienieckie za wzór może słu- 
żyć, a sławiona przez niego młodzież 
młodzieży naszćj za przykład. 

Ale ktoby o tóm nie wiedział zkąd 
inąd — nie dowie się z książki p. Wa- 
lentego Spektatora, mie przekonają go 
skąpo podane przez niego fakta, chyba 
mu liczne komunały wystarczą... Nie po- 
ciągną ku sobie nikogo ani skrupulatnie 
opisane rysy twarzy, postać, chód, głos, 
nawyknienia i przysłowia k zemievieckich 
profesorów, ani tém mnićj popełniane 
przez niektórych niesprawiedliwości za- 
równo w wymiarze kary, sadzaniu na o- 
ślej ławce (-tr. 177). degradowaniu pre- 
mjaatów z kaprysu (str. 157), jak ró- 
waież w nagrodach nad zasłuzę udziel»- 
nych. Przydomki dawane uczniom „ośli 
no“ i „nequissimum caput* nie oczarują 
uikogo. — Szeroko i długo opisywane 
ceremonjały kościelne i szkolne, aktu o- 
twarcia kursów, egzaminów i popisów, 
rozdawania nagród i t. d. i t. d. nie 
mają w sobie także nie pociągającego. 
Życie koleżeńskie, o ile je skreślił autor, 
nia różne od dzisiejszego, figle i psoty 
studenckre takie jak dzisiaj, a owe za 
bawy i majówki, nad któremi się tak au- 
tor unosi — również niewiele różniące 
się od dzisiejszych. 

Ale wiemy to i przekonani jesteśmy, 


e te korzyści niewiel-- 


- miej z samego obl r , se 
Gradcu Tagespost po- È 


półurzędowych dziennikach, dodaje, że 
jest to rzeczywiście dobry środek do u- 
zyskania większości w radzie pań- 
stwa dla opozycji narodowościowej, ale 
że mniejszość niemiecka będzie dość im- 
ponującą, by sę nie dała zgnieść. Tag- 
blatt donosi, że reforma wyborcza w tym 
roku nie będzie uchwaloną, gdyż zam- 
knięcie rady państwa ma nastąpić już w 
marcu, a na porządku dziennym jest tyle 
ważnych spraw, że reforma wyborcza, 
która jeszcze potrzebuje długich narad i 
dyskusji, zapewne zostanie w tyle, a to 
tembardzićj, że jak powiada Tagblatt, sfe- 
ry decydujące nie życzą sobie, by goście 
wystawowi byli świadkami prawdopodo- 
boćj walki stronnictw, z okazji ustawy 
wysborczćdj. 

Tenże sam dziennik dowiaduje się, że 
mimo sprzeczności widocznćj z reformą 
ustawy wyborczćj do rady państwa, wy 
bory do del-gacji wspólnych odbywać się 
będą jak dotąd według prowincji, by u 
niknąć wszelkich możebnych starć x za- 
litawskim rząd m. 


a 


Francja. 


Paryż 20 grudnia. 

(N. N.). Propozycja p. L. Wołowskie- 
go przyjecia w pomoc Alzsiczykom- Lo- 
tagyngczykom , kiórzy zachowali narodo- 
wość fraucuzką, prawie jednogłośnie zo- 
stała przyjętą w zgromadzeniu. Minister 
spraw wewnętrznych otrzymał upowaznie 
uie otwarcia na ten cel pierwszego kre- 
dytu wynoszącego trzy miljony franków. 
Zyromadzenie przyjmując propozycję p. 
Wołowskiego dopełaiło aktu sprawiedl- 
wości, patrjotyzmu i obowiązku. 

Zgromadzecie zmęczone ciągłą walką, 
postanowiło, że po zawotowaniu budżetu 


rózjedzie się na wakacje Świąt Bozego storji przykład, 


szych deputowanych, prosty i łatwy w wy- 
konaniu, stworzyłby drugą izbę z ludzi 
doświadczocych i światłych. 

System ten różni się od proponowane- 
go przez p. M. Barthe, który zamiast dru- 
gićj izby, chciałby sformować „sekcję 
kontroli“ obradującćój po za zgromadze- 
niem i wybranćj z jego łona przez losy 
a odnawiającćj się co trzy miesiące, wten- 
czas gdy ów senat, o którym wyżćj wspo- 
minam, złożony z najstarszych wiekiem 
deputowanych , istniałby tak długo jak i 
zgromadzenie. 

ciąganie podatków w miesiącu listo- 
padzie napotkało wiele trudności. Pan de 
Soubeyran powiedział w zgromadzeniu , 
że deficyt podatków w miesiącu listopa- 
dzie był dwa razy większym niż w pa 
ździerniku. Łatwo znaleźć przyczynę tego, 
jeźli przypomnimy, że zgromadzenie roz- 
poczęło swe czynności powakacyjne 11 
listopada i że przesilenia następowały po 
przesileniach wywołując stagnację, 13 li 
stopada p. de Kerdrel wywołał pierwsze 
przesilenie, 18 listopada jenerał Changar- 
nier, 26 listopada raport p. Batbie prze 
raził i zdziwił całą Francję, a tyleż in- 
nych było jeszcze wystąpień, zajść i do 
magań się prawicy, by rząd był rządem 
walki, wtenczas gdy podczas wakacji zgro 
mad zenia, zaufanie, kredyti przemysł pod 
niosły się. 

Z tych to przyczyn kraj nie przestaje 
domagać się rozwiązania zgromadzenia i 
przewidywania moje jakie wyrsziłem w 
ostatnim liście zaraz po posiedzeniu, na 
którem zajmowano się wnoszonemi pety- 
cjami w tym przedmiocie, zupełnie się 
sprawdziły. Petycje podpisują się w ca 
iym kraju, wszystkie dzienaki republi 
kańskie zbierają podpisy tak w Paryżu 
jak i na prowincji. 

Nie po raz to pierwszy widzimy w hi 
że ciała konstytucyjne, 


Narodzenia i jeźli nic nie stanie na prze-|których istnienie nie odpowiada życze- 


szkodzie, to wakacje. te rozpoczną się 23 
grudaia i trwać będą do 6 stycznia. Snie- 
sznem było jednak wystąpienie p. Dahi- 
rel (człouka prawicy), który proponował 
zanominowauie komisji nieust.jącćj lub 
powołanie dawniejszćj na czas ferji zgro- 
madzenia. W skutek uwag p. Gróvy o nie- 


uiom i wymaganiom kraju, oddalają się 
od wszystkiego co ich otacza i 'rwają w 
uporze swego bytu, chociaż oddauwna s4 
już trupem. 

Przykłady tego mieliśmy na instytu 
cjach niezależnych, stworzonych okoli 
cznościami, które się utrzymywały przez 


stósowności podobućj propozycji została |siłę zwyczaju i przestały być szkodli- 


ona cofuiętą, lecz można było z mój się 
przekonać o usposobieniu prawicy wzglę- 
dem prezydenta republiki i jego rządu. 
Co się zaś tyczy prac komisji trzydzie 
stu, to wszelkie pogłoski opierają się tyl- 
ko na domysłach, że dojdzie ona do ja- 
kiegoś porozumienia się z rządem. Jako 
oznakę chęci zgody, jest wybór dwóch 


podkowa; z których pierwsza ma zająć 


się rozbiorem kwestji atrybucji władz pu- 
blicznych 


obecnie istniejących 


ji odpowiedzialności ministerjalaćj, a dru- 


| 


ga zajmie się wypracowaniem projektów 
onstytucyjnych postawionych przez pre- 
zydenta republiki, między którymi jest 
zaprowadzenie drugićj izby. 

Chociaż wielu członków komisji trzy- 


_dziestu, sprzeciwia się zaprowadzeniu dru- 


gićj izby, jedaak ponieważ przypominała- 
by ona instytucje monarchiczne, więc na- 
ię spodai 


gży Bi yro- będzie przyjęty 
rz omiajć «Gi złotek komi- 
itjeden Z najzapaleńszych monarchi- 
fstów, przemawiał za jéj zaprowadzeniem, 


gdyż nie sprzeciwia się ona zasadom rzą 
du parlameutarnego i liberalnego. 

| Ci co mają bliższe stosunki z pałacem 
prezydentury, mówią że projektem pana 
Tbiersa jest, aby druga izba była wybie- 
raną przez rady departamentuloe, gdyż 
tem samem wychodziłaby z wyborów lu- 
dowych. P. Thiers chciałby, żeby druga 
izba była mianowaną na lat 12, odnawia- 
|ną w czwartćj części i posiadała władzę 
ściśle oznaczoną. 

Niektórzy mówią o innym sposobie za 
prowadzenia drugićj izby, polegającym 
'na wzięciu 250 członków najstarszych wie- 
kiem z dzisiejszego zgromadzenia, którzy 
stworzyliby senat republikański. 
|; Zwolenaicy tej kombinacji upatrują wie- 
le dobrych jéj stron. 

Dzisiejsze zgromadzenie zmniejszone 
|do liczby 500 członków, spełniałoby da- 
léj swój nandat, bez uciekania się do no- 
|wych wy>orów nawet częściowy ch. 
| Członkowie drugiéj izby byliby wyzna- 
czeni przez głosowanie powszechne i swój 
wiek, a władza wykonawcza jako też i 
rozmaite partje zgromadzenia, byłyby u- 
wolpione od wyborów drażliwych. 

Warumk wieku zastosowany do dzisiej- 


że gdyby się szan. autorowi nadarzyła 
dziś sposbność przypatrzenia się najwe- 
selszój sudenckićj zabawie — pokiwał- 
by głowź i rzekłby z westchnieniem: 

— Już to nie to, co bywało za moich 
czasów! uż to nie ta sama szczera i nie- 
wiona wssołość , nie ta swoboda i ser- 
deczność 

A my powiemy: Świat takim jakim 
był za „woich czasów* panie Walenty 
Spektatoze i młodzież taka i wesołość 
jéj ta sana — tylko my już nie ci sa- 
mi, nam posiwiały włosy, a na świat i 
ludzi inmi dziś patrzymy oczyma. 

Młodość ! młodość piękną jest, a spo- 
gląda na wszystko: przez różowe szkła. 
A te szkła raz w yciu stłuczone nie za- 
stąpisz już innepm | 

Młodzież jednak mimo swych różowych 
okularów trzeżwićj od nas w tćj mierze 
zwykia w świat spogląda i nie dowierza 
nam, gdy jéj mówimy, Że „za naszych 

jezasów* świat był piękniejszy a ludzie 
lepsi. Przypatruje się ona cickawie głę- 
bokin zmarszczkom na naszych czołach, 
skwmzonym rysom naszćj twarzy i myśli: 

— Jak mogło być lepićj i weselćj na 
świecie za czasu takich nudziarzy, takich 
zrzędów, sakich pedantów ! 

Nie nudźmy jéj zatóm i niezrażajmy ad 
słuchania naszych rad i przestróg zby- 
tién moralizówaniem i pedanterją. Po- 
stępowanie takis ani w nićj przywiązania 
do przeszłości nie wznieci, ani jéj ku na- 
szym morałom nie pociągnie. 


Ztych tedy ale iz innych także wzglę- 


wemi. 

Lecz inna jest rzecz ze zgromadzenia- 
mi zależnemi, nie mającemi własnćj wła- 
dzy i istniejącemi na mocy mandatów. 
Upór w narzucaniu się, wtenczas gdy ich 
władza skończyła się, stanowi prawdziwą 


Paryż 21 grudnia. 
(NN.) Członkowie komisji opowiadają 


każdy ze swego punktu widzenia, o pra- 
cach komisji i możebnem porozumieniu 
się z rządem. Żeby z rozmaitych tych 
opowiadań i sprawozdań wycisnąć jakąś 
prawdę — czytam zwykle wzystkie dzien- 
niki i z mich widzę, że rzeczy tak są 
skomplikowane jak gdyby w jakim ro- 
mansie p. Ponson du Terrail. 

Jedni mówią: tak. 

Ioni mówią: nie. - 

A pomimo tego zapowiadają o bli- 
sk'em porozumieniu się. 

Czy dnie dymisji merowi w Nantes 
ma oznaczać bliską zgrdę? Nowa zagad- 
ka! Wtenczas gdy p. Thiers w komisji 
nieustającój bronił w paździeroiku odda- 
lonego w tój chwili mera za dopuszcze- 
nie manifestacji przeciw pielgrzymom u- 
dającym się do Lourdes, dziś, nowy mi 
nister spraw wewnętrznych p. de Głou- 
lard daje dymisję p. Leloup. Dzienniki 
monarchiczne cieszą się z tego wypadku 
i mówią, że owa dymisja będzie przy- 


dów nie możemy poczytać książki p. Wa- 
lentego Spektatora za odpowiedną dla 
młodzieży pracę. 

Jakąż korzyść odniesie młodzian z czy- 
tania owych krytycznych uwag o niewła- 
ściwóm postępowaniu profesorów (str, 69), 
a jednaniu, ich zapomocą proszonych o- 
biadków, owych uwag o niemoralaości 
guwernerów (str. 208), owych wykrętów 


studenekich (str. 66, 172 i t.p.), owych|g 


zgryźliwych zduń o żonach ekonomskich 
i zgryźliwszego jeszcze powątpiewania, 
aby ekonom mógł być uczciwym czło- 
wiekiem (str. 49 1 258)? 

Pedagogowi z powołania prędzćjbyśmy 
zalecili tę książkę; znajdzie on w mićj 
niejedno, acz nie nowe ale zdrowe zda- 
me, niejednę trafaą uwagę. Myślący a 
dojrzałego umysłu czytelaik będzie je 
umiał odróżnić od frazesów w zgryźliwóm 
wypowiedzianych usposobieniu i nomy 
słów tego rodzaju jak np. na str. 62: „że 
dla Niemca najlepszy nauczyciel Niemiec 
a dla Polska Polak; Francuzowi tylko 
możeby nieźle było dodać do pomocy 
Niemca — żeby te dwie różnorodne py- 
chy, spotkawszy się z sobą, zniosły Sie, 
zneutralizowały, jedna drugą pochłonęła,“ 

Podnieść jednakże winniśmy dwie wa 
żne a nader rzadkie zalety tego dzieła. 

Najprzód, że cała ta praca na kazdój 
stronnicy tchnie prawdziwie zacnóm i-go 
| dnóm poważxnia uczuciem, wszędzie prze- 
bija prawdomówność i szczerość przeko- 
nania, obca wszelkim względom innego 
rodzaju. Te nawet zdania, na które nan 


| bez kurjerów, ale za 


czyną zgrupowania się wszystkich ken- 
serwatystów około rządu p. Thiersa. 

W jednym z ostatnich moich listów 
pisałem, juk mowa p. Dufaure ministra 
sprawiedliwości, miana w zgromadzeniu 
przy podniesieniu kwestji wnoszonych pe- 
tycji o jego rozwiązanie, — różniła się g 
mesażem prezydenta Republiki. Przez 
kilka dni dzienniki broniące prawicy 
zgromadzenia, nie chciały uznać tćj ró- 
żnicy, gdy tymczasem na wczorajszóm 
posiedzeniu lćj pod- komisji, książę de 
Broglie podmósł różnicę zapatrywań się 
prezydenta Republiki z mową ministra 
sprawiedliwości i wyraził zal, — że pan 
Thiers niepotwierdził słów ministra. 

Na dzisiejszóm posiedzeniu, zgromadze- 
nie ma ukończyć swe prace budżetowe. “i 
Wszystkie kwestje delikatne zostały usu- 7 
nięte — zgromadzenie chcąc prędzój u- 
dać się na wakacje Boż-go Narodzenia 
szybko wotuje rozmaite pozycje budże- 
towe, a kwestja wpływu cła od nowych 
płodów w kwocie 93 miljonów została 
usuuiętą, pomimo protestacji wielu mów- 
ców. 

Po krótkiej rozprawie, zgromadzenie 
przyjęło wniosek p. Wołowskiego, za- 
prowadzenia kart pocztowych, które na 
całą Francję kosztować będą dziesięć 
centimów. 3 

Amicus Plato, sed megis amica veritas 
mówili starzy, co wolno tłumacząc pe 
wiedziałbym: Można kochać swoich po- 
słów, lecz więcć. należy kochać zdobyte 
wolne instytucjej Tak samo zapewne i 
lud francuski tłumaczy to zdanie, gdyż 
petycje o rozwiązanie zgromadzenia mno- 
żą się z każdym dviem i w końcu mu- 
szą one wziąść górę nad uporem zgro- 
madzenia. 

Wylew Sekwany zrządził wielkie szko- 
dy w Paryżu. Na wezorajszóm posiedze- 
ciu ministrów, p. Thiers podpisał dekret 
otwarcia kredytu w kwocie miljona fran- 
ków dla przyjścia w pomoc licznym 0- 
fisrom. Przez parę ostatnich dni Sekwa- 
na była zatrważającą, omnibusy i powo- 
zy nie mogły przechodzić przez wiele u- 
lie, niektóre przedmieścia i okolice pa- 
ryzkie jak n. p. Charenton, Bercy, Au. 
teuil, przedstawiały istną Wenecję, lecz 
smutną — z powalonemi przez wodę do- 
mami i bez gondol. Przez dwa dni trze- 
ba było przechodzić po kładkach dre- 
wnianych w ulicach Bac i Umy rsitóć — 
czyli w samym środku Paryża. W piwni- 
cach domów pa ulicy Bac aż do numeru 
32, wysokość wody podniosła się na je- 
den metr. Lecz od wczoraj Sekwana za- 
częła się zniżać. 

Przez czas wakacji Bożego Narodzenia 
p. Thiers przebywać będzie w Paryzu w 
pałacu Elizejskim, gdzie kilka przyjęć i 
obiadów jest już zapowiedzianych. Po- 
winszowania noworoczne mają się cdbyć 
bardzo skromnie i bez żadnych osten- 
tacji. 

Wczoraj wyjeżdżając z Wersalu, wi- 
działem na stacji prezydenta Republiki 
powiaceńocco z Paryża. Jeździ on jak 

dy prosty śmiertelnik, bez eskorty “z4 
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Spór kościelny między patrjarechateis 
konstantynopolitańskim a Balgarami, kt6 
ry, jek wiadomo, sprowadził w ostatnich 
czasach wyklęcie Bulgarów przez sobów 
wschodnich kościołów, wielce oziębił sto- 
sunki Rossji z Grecją. = 

Był czas, kiedy gabinet petersburski į 
popierał gorliwie wszystko, co greckie, 
kierując się w téj mierze polityką potrój- s 
nego przymierza, zawartego przed laty 
40 między Rossją, Anglją i Francją. Wite- 
dy i Grecy odpłacali Roseji żywą wdzię- 
cznością, któréj jednym z licznych do- 
wodów było uroczyste, do entuzjazm 
posunięte przyjęcie w r. 1843 w Atenach 
wielkiego” księcia Konstantego Mikołaje- 
wieza. Lecz obok wdzięczności pamiętali - 
także Grecy o swoich interesach i ko- 
rzystali z przyjaźni rossyjskićj, usiłując 
rozszerzać na półwyspie Bałkańskim swo- 
je wpływy polityczne. 

Rząd grecki sam przez się nie mógł 
tu wiele wskórać, gdyż nie posiadał od- 
powiednich środków; lecz duchowieństwo 
greckie miało wolniejsze ręce, ponieważ 
jego juryzdykcja kościelna sięgała nie- 
|równie dalćj, niż do granic królestwa 


R 


dziś zgodzić się niepodobna, jak np. na 
przecenianie pożyteczności wpływów księ: 
żych ną wychowanie młodzieży, wypo- 
wiedziane są bez afektacji, a z godnóm 
uznania umiarkowaniem. s 

Powtóre: mało znamy nowszych ksią: 
żek, napisanych tak pięknym językiem i 
polszczyzną tak wzorowćj czystości. Okre- 
sy wprawdzie zdarzają się nieco za dłu- 

ie, ale innych usterków (usterka pisze 
autor str. 29) zaledwie kilka naliczyćby 
się dało: „profesor nie jest żaden prorok“ 
er. 38), „paliło się na kominku nie ża- 

nym węglem* (str. 5), „przyczyny ina- 
ezćj zdziałały! (str. 11), „poko (zamiast 
pokojów, str. 2) i t. p. 

Nie chcemy dalszych wyszukiwać błę- 
dów, bo ich niewątpliwie więcćj w krót- 
kićj naszćj recenzji, mż w całćm dziele 
p. Walevtego Spektatera prawdziwy zna- 
wca języka wyszukaćby potrafił. 

Nie chcemy zresztą przedłuzać recen- 
zji, aby czytelnicy nis wydali i tak może 
już zasłużonego wyroku: f 

— Piszesz, że dzieło uudne, ale recen- 
zja twoja stokroć nudviejsza | 

Odpowiemy na to z powini dm uszf£no- 
waniem : ' o | 
rzecz tajcież mnićj może nudna dzie FZ BĘ 
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gre kiego. Wobec jednomyślności i je-|nie uznaje jego teorji, która rozgłos za- 
askich dążeń wszystkich hierarchów gre- | wdzięcza raczćj świałości swój aniżeli prawdzie. 
ekich do wywierania wpływu na chrze-| Quatrefages podaje trzeźwa i umiejętną kryty- 
śćjańską ludność półwyspu Bałkańskie- |kę systemu Darwina: wykazuje jego nieloiez- 
go, tak grecką, jak słowiańską i rumuń-|ność i niekonsekwencję oddając zarazem szi 

ską, ciasne granice polityczne nie sta-|zasłużony hołd temu wielkiemu badaczowi i 

wiały znacznych przeszkód narodowym |uczonemu, który jeżeli dalekim był od wypo- 
++ celom greckim. wiedzenia ostatniego słowa nauki o człowieku, 
" Ale dopięcie tych celów już się roz- |jednak badania w nauce téj popchnął o znacz 
mijało z zamiarami Rossji, która także|ny kawał naprzód. 
me pretensję do odegrywania pierwszo-; Rękodzielnik, nr. 16—20 zawiera: Win- 
rzędućj roli na półwyspie Bałkańskim. centy Pol. — Ś.odki podniesienia przemysłu 
Wtedy rząd rossyjski wziął w szczegól- w naszym kraju. — Matylda, powieść Aleks. 
niejszę opiekę ludy słowiańskie; zwłasz- Dumasa (e. d.). — O towarzystwach zaliczko- 
cza przez tajnych ajentów zaczął podbu- ; wych. — Gwiazda lwowska. — Stowarzyszenie 
rzać przeciwko wpływom greckim Bul- | robotników polskich „Siła“ w Wiedniu. — Ruch 
garów, którzy już oddawna mają z Gire- stowarzyszeń. — Wiadomości techniczne. — 
kami na pieńku, bo od stu lat, t. j. od Przegląd polityczny. 
czasu, gdy kościół bulgarski został pod- | smmmemmmomnmanmmmmmnma 
dany zwierzchuictwu patrjarchy greckie- 
go w K mstantynopolu. W sprawie tój 
 »ulgarowie rzeczywiście najniesłusznićj 
są pokrzywdzeni; bo oprócz że uleganie 
patrja'sze greckiemu ubłiża ich uczuciu 
nar dowemu, duchowieństwo greckie ob- 
dziera ich najnielitościwiej. 

Cały spór grecko - bulgarski ztąd po- 
| chodzi, że Bulgarowie dobijają się od- 
, MWielenis swego kościoła od patrjar 

/ ostactynopolitańskiego, na co 


r Kronika potoczna I rozmaitości. 
Wsali wykładowój muzeum techniczno- 
przemysłowego jutro w niedzielę dnia 29 
grudnia, odbędą się następujace popularne pu 
bliczne wykłady: od godz. 4—5 prof. Stanisław 
„Ziembiński „O parowy.sh machinach w ogól- 
ności, a o parowozach w szczególności,* wykład 
‘hatu pierwszy; — od godziny 5—6 prof. dr. Jani 
i R ) Grecy |kowski: „O rzemiosłach i fabrykach połaczo 
nie chcz, ma się rozumieć, żadną miarą nych z niebezpieczeństwem otrucia; wykład 
pozwolić Rossja proteguje obecnie Bal- | drugi: O otruciach ołowiem i arszenisiem.* 
| garów; choć nie zawadzi przypomnieć, ża Wstęp bezpłatny dla słuchaczów obojga płci. 
w lst temu za jéj właśnie sprawą ko-| Sprawozdanie komitetu tow. „wzajemnćj 
~ h} bulgarski utracił niezależuość. Ale' pomocy uczniów uniwersytetu jagiellońskiego, * 
| zmianą okoliczności zmieniła się PO- |z odczytów urzadzonych na rzecz tegoż tewa- 
styka. Popieravi przez Rossję, Bulgaro- | rystwa między 6 a 20 grudnia r. b. 
wie uzyskali u sułtana firman o utworze- Dochód ogólny wynosił 359 zła. 72 e. 
nie osubnego eksarchatu dla siebie. Wte- Ruszta urzadzenia *. 88 „ 88, 
dy Grecy uciekli się do oręża duchow- Só dochód , 270 zła. 89 c, 
neg: patrjarcha konstantynopolitański Przy sprawożdaniu niniejszów składamy Po- 
postanowił zwołać sobór, = który PO bliczne podziękowanie s:anownym pp. prele- 
pop zapraszał także synod rossyjski. geutom za pracę łaskawie podjęta dla ubogićj 
= NAS Rossja przewidując, że na soborze młodzieży, p. prof. Majerowi, prezesowi aka- 
*"gra sprawę wraz z Bulgarami, s apa demji nauk i umiejętności, za udzielenie sali, 
pei Gp s TR ea oraz pp. Czechowi i Friedleinowi, księgarzom, 
e: a EEEE IEO NIA którzy w sprzedaży biletów pośredniczyli. 
Pomimo to sobór został zw.ła-, w ioiólia kakitota: 


z j 
ı potępił Bulgarów, jako niby schyz- Chwalibogowski, przew. kom. odezytowéj. 
Miehał Śliwiński, sprawozdawca. 


 tyków 
Dekretu soboru nie podpisał tylko pa- | Wczoraj przejeż iżał przez Kraków dr. Wę- 
clewski, profesor b. wszechnicy warszawskićj, 


trjareha jerozolimski, lękając się, aby! 
RA d rossyjski nie skonfiskował wielkich a obecnie mianowany profesorem na uniwer- 
sytecie we Lwowie, gdzie już w styczniu p. r. 


, do tego patrjarchatu należących, a 
dających się w Bessarabji. Źle jednak rozpocznie wykłady filologji klasycznóćj. Na 
dworcu kolei przyjaciele, tudzież dawni słu- 


| tóm wyszedł, bo synod jerozolimski 
~an przeciw Grekom strącił swego chacze jego—warszawianie, serdecznie powitali 
swego profesora. 


, “ piastowanćj przezeń godno- 

5 i á 3 

hci a a r pa zo: SWÓJ zyjesz Wypadek.— Wczoraj o godz. 5 po południu, 

204 Pozdor NY ATA Ae A 0 się na dworcu kolei jółnocnćj robotnik 
Franciszek Hisset, podczas przesuwania wo- 


sób myślenia i kilka dni temu wzięła w 
sekwestr powyższe d'bra, dając za po- sów, pomiędzy -puffery,. które mu zgniotły 
pi»rsi tak, że w kwandrans żyć przestał. Przy- 


wód tego kroku opróżnienie patrjarchatu 
| czynąa jest własna nieostrożność, 


jerozolimskiego. 
Odczyt. — W niedzielę dnia 29 b. m., od- 


Dzienniki rossyjskie, donosząc o se- 
kwestrácji, usprawiedliwiają czyn swojego będzie się w Przemyślu w sali „pod Opatrzno- 
ścią“ odczyt Tadeusza Romanowicza pod ty- 


rządu jeszcze w inny sposób; mianowicie 
twierdzą, że dochody F tych dóbr płyną tułem: „O obowiązkach człowieka w rodzinie, 
gminie i narodzie.* Dochód przeznaczony na 


przeważnie do szkatuły jakiegoś bankiera 
fundusz szkół ludowych. 


w Konstantynopolu, jako jego własność; 

że część ich znowu rozrywają między| Nowa szkoła wydziałowa. — Rada miej- 

siebie członkowie synodu jerozolimskie- ska przemyska zamierza jeszcze przed końcem 
br. na nadzwyczajnem, umyślnie w tym celu 


go, i tylko bardzo licha resztka idzie na 
zwołanem posiedzeniu, uchwalić założonia azko- 


Ai  lsenie potrzeb samego patrjarchy, a 
pie 1 na kösciór TAE N em ły wydziałowćj w Przemyślu, by tym sposobem 
cmé te dobra. nazywają się dobrami fun- godnie uświęcić stuletnia rocznicę rozbioru 
Polski. 


duszowemi grobu Pańskiego. 

|| AMORA IRR WRACASZ DARO W Tarnowie bawi obecnie i daje przedsta- 
wienia polskie towarzystwo dramatyczne pod 

dyrekcja Piotra Wożźniakowskiego. 

Szczutek najświeższy (nr. 30) przedstawia 
czytelnikom swoim dowcipne bardzo „Szopki.“ 
Ciekawe tam są przemiany: z Heroda robi się 
Bismark, z Handelesa bankier wiedeński, z Flor- 
ka Mikołajek! „Florek do raichsratu* 

„+-Wodził długo i wodził dopóty 

Aż mu Mikołajek w końcu uszył buty*. 
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Wiadomości z literatury i sztuki. 


Wydawnictwa dzieł przyrodniczych mnożą 
się u nas w miarę wzmagajacćj się potrzeby 
zapoznania się z tym działem wiedzy ludzkićj. 
Jak w ogóle w ruchu literackim Warszawa wy- 
przedza nas i tutaj. Księgarnia Gebethnera i 
Wolfa wydała świeżo w drugićm wydaniu słynne 
dzieło Flamariona: „O wielości światów za- 
mieszkanych,* i poraz pierwszy tłumaczenie 
sławnego dziełą Quatrefages'a o „Darwinie 
i jego poprzednikach. Pierwsze z tych dzieł 
jest więcćj poprłarne aniżeli naukowe, celuje 
ono madobnym stylem i grą wyobraźni obok 
pogigdów umiejętnych. Dzieło o „Darwinie* 

przełożył i uzupełnił Ochorowiez. Quatrefa- 
_ ges, jak wiadomo, jest przeciwnikiem Darwina: 


„A tu patrzcie! To mi bajka? 

Z Florka robię Mikołajka, 
© "Tylko troszkę więcćj brody, 

Zresztą jak dwie krople wody.“ 

We czwartek o godz. 4 po południu, ko- 
mitet tow. przyjaciół sceny narodowćj zaprosił 
artystów sceny lwowskićj na wspólną herbatę, 
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przy której dzielono się opłatkiem. Obowiazki 
gospodyń pełniły panie Aszpergerowa i Jako- 
wieka, 

t Tadeusz Starzewski, dr. praw, adwo- 
kat i syndyk fundacji skarbkowskićj, zmarł we 
Lwowie dnia 24 bm. po długich cierpieniach. 
Przeżył lat 62. 

Wydział rady powiatowej dąbrowskićj 
przesłał na ręce komitetu lwowskiego 300 złr. 
jako składkę na oświatę ludowa a wydział ra- 
dy powiatowćj krośnieńskićj na tenże sam cel 
100 złr. 

Przecław, 19 grudnia. — [Składki na 
szkoły ludowe]. —Przez delegata ks. Erazma 
Piotrowskiego, złożyli na szkoły ludowe: ks. 
Erazm Piotrowski 10 zła., Michał Tocz;ski 
5 zła., ks. Witolski 5 zła., Gumiński 5 zła., 
ks. Popiel 2 zła., N.N. 1 zła., Różański 1 zła., 
Tworkowski 1 zła., Raschka 1 zła., ks. Łoziń- 
ski 1 zła., ks. Bryndza 1 zła., ks, Terza 1 zła., 
ks. Grzynowicz 1 zła., ks. Gancsrz 1 zła., ks. 
Korczyński 1 zła., ks. Wolski 1 zła., ks. Bie 
lawski 1 zła., dr. Lorencki 1 zła., ks. Pietrzyc 
ki I zła., N. N. 50 ce., Orszulski 50 e.; razem 
42 zła. Kwota ta komitetowi we Lwowie prze- 
słaną została. 

Węgiel kamienny. — Na terytorjum maję- 
tności Brzezinek oddalonej od Gliwie (na Szla- 
sku) o milę drogi a należacćj do księcia na 
Raciborzu, odkryto pokład węgla kamieunego. 
Dowiercono się już 21 stóp grubəści pokładu 
a jeszcze nie trafivno na dno jego. Węgiel jest 
wyborny, całkiem wolny od łupku. 

Na wystawie wiedeńskićj urządzone bę 
dzie w osobnym gmachu wielkie akwarjum dla 
okazania życia zwierzęcego i roślinnego w wo- 
dach słodkich i morskich, Do urządzenia tako- 
wego pod względem muzealnym powołany zo- 
stał czcigodny ziomek nasz dr, Syrski, jeden 
z najznakomitszych żyjacych przyroduików, 
który brał udział w wyprawie wschodnio-azja- 
tyckićj, a obecnie jest dyrektorem muzeum 
morskiego w Tryeście. 

Na fundusz dla rcdziny śp. Stanisława 
Moniuszki zebrano dotad 10,366 rubli 67 
kop. Z samego koncertu, urzadzonego przez 
Józefa Wieniawskiego wpłynęło 1,200 rubli. 

Zakład gimnastyczno leczniczy. — W 
Warszawie dnia 19 grudnia nastapiło otwarcie 
zakładu leczenia gimnast: ką pod dyrekcja p. 
Stanisława Madej-kiego. Podług ustawy, do za- 
kładu można przyjmować chorych wszelkićj płci 
i wieku. Chorzy ci zostaja pod dozorem dyre- 
ktora i ochmistrzyni zakładu, oraz lekarza, Le- 
czenie za pomocą gimnastyki coraz szersze 
znajduje zastosowanie. 


NN 


W Kownie ma być ustanowiony konsulat 
niemiecki. 

Na cześć Kopernika, uchwaliła rzymska 
władza uniwersytecka urządzić w przyszłym 
roku wielka uroczystość i wznieść pomnik mar- 
murowy „nieśmiertelnemu Polakowi, przywró- 
cicielowi porządku niebieskiego, budownikowi 
niebieskiego świata, * który był niegdyś profe- 
sorem matematyki w uniwersytecie rzymskim. 

Postęp w telegrafowaniu. —Doia 19 b. m. 
zrobiono między Londynem a Penzance po 
pierwszy raz próbę, przesyłania równocześnie 
dwóch telegramów w przeciwnym kierunku po 
jednym drucie. Próba powiodła się nadspo- 
dziewanie dobrze. Jako wynalazcę tćj nowój 
metody telegrafowania, podaja dzienniki an- 
gielskie W. K. Preece'a, urzędnika telegraficz- 
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egor 

Przyrząd do oddychania wśród pożaru i 
w ogóle w zadymionćj atmosf.rze, nazwany re- 
spiratorem Tyndala, a mogacy oddać ważue u- 
sługi strażakom pożarnym, wynaleziony został 
niedawno w Anglji, a polega na odkryciu zro- 
bioném przez wynalazcę, że wata, szczególniej 
zaś nasycona gliceryna, ma własność pochła- 
niania wszelkich obcych powietrzu pierwiast- 
ków. Przyrząd ten, który wkłada się na twarz 
razem ze znaną już maską ogniowa Shawa, za- 
bezpieczajaca głównie oczy od ognia, jest tak 
złożony, że zewnątrz znajduje się gęsta siatka 
metalowa, za nią idzie płat waty nasyconój gli 
ceryną, dalój płat waty czystćj potóm warstwa 
tłuczonego węgla, znowu wata czysta, po nićj 
wreszcie warstwa sproszkowanego wapna, za któ- 
rą druga siatka metaliczna ząmyka cały przy- 
rząd. Wata i gliceryna działają mechanicznie, 
zatrzymując wszelkie obce cząstki będące w po- 
wietrzu, a węgiel i wapno są odczynnikami dla 
substaneyj organicznych. Grubość respiratora 
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grudnia. 


ma 4 — 5 cali, a od strony twarzy sa dwie kla- 
py dla oddychania. Wynalazca próbował sam 
tego przyrządu, i przez pół godziny z łatwoś- 
cia mógł pozostawać w tak zadymionćj atmo- 
sferze, że nikt bez przyrządu ani chwili wytrzy- 
mać w nićj nie mógł. Po kilku jeszcze popraw 
kach tego nowego przyrządu, zaczęto go wyra- 
biać i sprzedawać w fabryce pp. Laddów na 
Beakstreet. 

Wysyłanie łotrów z Ameryki do Euro- 
py. — Na wzór niektórych krajów Europy, 
gdzie ułaskawiają często zbrodniarzy od kar 
pod warunkiem aby się do Ameryki wynieśli, 
zaczęła i Ameryka łotrów swych uwalniać, z za- 
strzeżeniem aby się do Europy przesiedlili. 
Tak np, dwaj bandyci, James Steward i James 
Mac Cray, decyzja sądu kryminalnego w No- 
wyar Orleanie, za złożeniem kaucji 100 funt. 
szterl. i przyrzeczeniem odjechania do Liwe po- 
lu, ułaskawieni zostali, pod groźba dwuletniego 
zamknięcia w więzieniu, w razie niedotrzymania 
przyrzeczenia. 

Sprostowanie. — W liście drugim z po- 
dróży Pawła Sasa zamiast „pani de Chćqui* 
czytać należy „Cróqui,* a zamiast „Jaken 
berg* należy czytać „Fekenberg. * 

Spostrzeżenia meteorologiczne. — Dnia 
27 grudnia pogoda; termometr od — 3.6 do 
szedł do +1.38 R. Barometr opada; rano o 6 
dnia 28 stau jego był 338.22, termometru 
—4 OR. £Wiatr półnacno wschodni. 

HOTEL POD RÓŻĄ. Przyjechali : Katarzy- 
na Rąbcewicz z córkawi wł. d., Abr. Lindenfeld 


tycznego. Cały bowiem Wiedeń oddycha 


tylko życiem giełdowem, cieszy się i smu- 


ei razem z giełdą. Nie uważajcie to za 


przesadę, jeżeli was zapewniam, że tutaj 
sztuka i umiejętność, teatr i literatura, 
aie mają inaego celu jak tylko, aby 
wypełnić pauzy między jedaym dniem 
giełdowym a drugim. Pewny jestem, że 
nie minie kilka dni a dzienniki tutejsze 
w skutek sprawy notowania młodych 
papierów atakować będą, projekt reformy 
wyborczćj wypracowany przez rząd. Nie 
ędziecie się temu dziwić, jeżeli rozwa- 


zycie, że cała wieraokonstytucyjna prusa| 


jest w ręku kilku instytucji bankowych, 
które w sprawie notowania „młodych“ 
otrzymały od rządu odmowną odpowiedź. 
Tak np. członek rady zawiadowczćj M a- 
klerbanku, który odmową minister- 
stwa również boleśnie dotkniętym został, 
dr. Granitsch (znany z gwałtownego 
wystąpienia w sejmie wiedeńskim prze 
ciw Hohenwartowi) jest współredaktorem 
Nowćj Pressy. 

Możemy się więc przygotować na wiel 
ką burzę. 


Peszt 24 grudn. (Targ zbożowy.) — Dowóz 
i dostawa wszystkich gatunków ziarna niewiel- 
kie, ceny stałe. 

Płacono za pszenicę na 81 ft. 6.60, na 82 
fr. 6.75, na 83 ft. 6.95, na 84 ft. 7.05, na 


kup. z Warszawy; Adolf Halper kup. z Kiele, 85 ft. 7 20. na 86 ft. 1.80, na 87 ft. 1.40 = 
Bernard Grossgliick kup. ze Stopnicy; Józef 100 ft. ceł. Żyto utrzymuje się w dawnćj cenie, 


Kamocki wł. d., A. Bzowski wł. d., Franciszek 
Łopatkiewicz wł. d., Józef Świerczewski, Jan 
Rogawski wł. d., Juljan Gostkowski wł. dóbr 
z Kongresówki; Mikołaj Rybkowski dyr. szkoły 
i Hipolit Pietraszkiewicz profesor, ze Lwowa; 
Karol Kessler przedsiębiorca z Dębicy. 
HOTEL POLLERA. Przyjechcli: Miroszew- 
ski wł. d., T. Ślaski wł. d,, z Kongresówki; 
hr Łoś wł. d. z Bobina, Trzetrzżewińska wł. d. 
z Morska, Fenichl i Samt z Tarnowa, Banaśkie- 
wiez i Hechter kupcy z Granicy, Fleischman i 
Febler kupcy ze Żywca, Janiczek ze Lwowa, 
Haberfeld z Oświęcina, F. Kozubowski obyw. 
z Galicji, F. Ciszewski wł. d. z Makowa; Wei- 
geberg, Roland, Wiedeman i Gasiorowski kupcy 
ze Sląska; Szczasny, Klein, L. Selesius i Hilf 
kupcy z Wiednia; dr Sakowiez, A. Tarnowska, 
i N. Msx kupiec z Rosji; M. Lausch z Rab; J. 
Horwad z Berna, Rawicz kup. z Wrocławia. 


(Nadesłane.) 
Dra Herzla instytut dentystyczny w 


Wiedniu, Adlergasse Nr.1, mieliśmy sposobność 
zwiedzić w tych dniach. W tym zakładzie naj- 
lepszą cieszącym się sławą i powszechnie lubio- 
nym, wszystko najzupełniej odpowiada wszel- 
kim wymaganiom publiczności dotyczącym den- 
tystyki, rozciągnięto w nim bowiem wielka pie- 
czołowitość na wszystkie odgałęzienia dentysty- 
ki. Szezególniej wyrabianie sztucznych szczęk 
wykonywa się doskonale za pomoca t. zw. szczęk 
amerykańskich*, które od czasu zaprewadzenia 
ich niejednokrotne miały już zastosowanie — 
Dr. Herzi urządza na przyszła wystawę ekspo- 
zycję swoich preparatów a rezultat udowodni 
dobroć i trwałość takowych, jako tóż z wielka 
zręcznością wykonywane zastosowanie. Wzię- 


tość jąką cieszy się instytut dr. Herzla, jest zu- 
pełnie -usprawiedliwiona; a uznanic jakie sobie 
dr. Herzl w dentystyce zjednał, całkiem zasłu- 
Żone. 

C 


Gospodarstwo przemysł i handel. 


Wiedeń 27 grudnia. 

S. Kwestja notowania tak zwanych „pa- 
pierów kartelowych* na giełdzie tutejszej, 
wywołuje coraz większe wzburzenie umy- 
słów. Dzisiaj kilka banków. które poda- 
ły do ministerstwa o pozwolenie notowa 
nia „młodych papierów* na giełdzie, o- 
trzymało odmowne odpowiedzi. Jest to 
rzeczą ciekawą a zarazem pocieszną wi- 
dzieć, jak bankowcy i giełdziści z kwe- 
stji notowania (czyli „kotowania* jak 
to tu zowią) robią kwestję gabinetową dla 
dzisiejszego ministerstwa. Niemnićj jednak 
jest w tem coś prawdziwego. 

U nas bowiem giełda jest centrum po 
lityki, na giełdzie bije tętno życia poli- 
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na 80 ft. 3.95—4. Jęczmień ua 70 ft. po 2.70 
do 2.90. Owies trzyma się w cenie, na 50 ff. 
1.60— 1.70. Kukurydza 3.35—3.45 za 100 ft, 
cłowych. Proso 3—3.10 zła. 
Olej 33 zła. za centnar. Spirytus 56 zła. 
Szmalec 31.75—33.50 zła. za centnar. 
Powietrze piękne. i 
Wrocław 24 grudnia. — Płacono za psze- 
nicę w miejscu na 88 ft. 273 sgr.; żyto na 
84 ft. 184 egr.; owies na 50 ft. 132 srgr.; 
rzepak w miejscu 150 ft. brutto 307!/ą sgr. — 
Oleju centnar 22!/, tal. Spirytus 100 stopni 
Trall. po 172/4 tal. 


Księgosusz. — Do 15 mb. ustał księgosusz 
w Kudryńcach i Horoszowie w pow. borszczo- 
wskim; w Bukaczowcach, Czerniawie i Tene- 
tnikach w pow. rohatyńskim; w Nowoszynie 
w pow. dolińskim, tudzież w kwarantanie pod- 
wołoczyskićj; wybuchł zaś w Klimkowcach i 
Skorykach w pow. zbarazkim, oraz w Niemczy- 
nie w pow. rohatyńskim. 

Obeenie. panuje zaraza w Bursztynie i Niem 
czynie w pow. rohatyńskim, w Klimkowcach i 
Skorykach w pow. zbarazkim, w Kolędzianach 
w pow. czortkowskim i w Szyszkowcach w pow. 
zaleszczyckim, gdzie z ogólnćj liczby 2402 by- 
dła rogatego w 30 zagrodach 40 padło, a 50 
chorych i 389 podejrzanych o zaraze zabito. 


Wiadomości telegraficzne. 


Praga 27 grud. Wczoraj miało miejsce 
nadzwyczajne posiedzenie kolegium pro- 
fesorów wydziału prawnego i filozoficz- 
nego tutejszego uniwersytetu. Obadwa 
zgromadzenia uchwalły wniosek do se- 
natu akademickiego o wysłanie petycji 
do ministerstwa oświecenia i do rady 
państwa z żądaniem, ażeby nowa ustawa 
o regulacji płac urzędoików zastósowaną 
została także do nauczycieli szkół wyż- 
szych i średnich. W sobotę przyjdzie ta 
sama sprawa pod obrady kolegium pro- 
fesorów wydziału medycznego. Podług 
doniesień z Wiednia i Iosbruku przedsie- 
wzięto tam podobne kroki. 

Paryż 25 grud. Z powodu ogłoszenia 
artykułu, podburzającego obywateli do 
wzajemnćj nienawiści i zaczepi»jącego 
Zgromadzenie narodowe, zawiesił guber- 
nator Paryża dalsze wydawnictwo dzien- 
nika Ze Corsaire. 

Petersburg 27 grud. Buletyn o zdro- 
wiu rosyjskiego ks. następcy tronu. We 
czwartek rano o godzinie pół do dwuna- 
stćj nie wzmógł się w ogóle stan febry- 
czny. Zwiększona wieczorem febra usią- 
piła. W. książę spał minioućj nocy po 
raz pierwszy przez 4 godziny bez przer- 
wy. Stan sił zadowalniający. 


Przegląd polityczny. 

Prócz zamieszczonego na wstępie ar- 
tykułu Sonn. u. Montagszeitung, otrzyma- 
na przez nas korespondencja z Wiedaia 
(S.) w sprawach giełdowych, mających 
styczność z polityką, wskazuje, że nad 
głowami dzisiejszych ministrów zbierają 
się groźne chmury. Być może, iż mini- 
sterstwo, aby zażegnać burzę, odroczy 
całą reformę wyborczą i nie postawi jéj 
na porządku dzieonym w obecnćj sesji ra- 
dy państwa, To samo już byłoby jednak 
moralną klęską dla gabinetu. 

Dzienniki wiedeńskie uważają za sto- 
sowne uspokoić Węgry zapewnieniem, 
że reforma wyborcza w niczém nie zmie- 
ni dotychczasowego stosuuku Przedli- 
tawji do Zalitawji, Chociaż ich zdaniem 
zatrzymanie dzisiejszego składu wspólućj 
delegacji przedlitawskićj jest w sprzecz= 
ności z wyborami bezpeśredniemi, jednak 
dla miłości Węgrów skład ten pozostanie 
nienaruszony. Wprawdzie Węgrom o nie 
innego nie nowiauno ch: dzić, tylko aby 
Przedltawja była reprezentowaną przez 
40 del. g:tów, lecz ministerstwo postano- 
wiło wszystkiego uvikać, coby mogło dać 


18 | powód do vieporozumeń między kołami 
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rlweutarnemi Austri i Węgier. 
W D.lmacji reforma wyborcza wywo- 


sk jłała rozdwdjenie. Większość uarodowe- 
218° klubu poselskiego pozostawiła w tój 
75 {kwes ji swoim delegatom całkowitą wol 


ność, locz znaczna bardzo mniejsześć 


50 | domagała się, aby d.legaci bezwarurko- 
„,|*o głosowali przec w reformie, i uzyska- 
:0 ła tę przynajmnićj koocessję, że Damlo | 

i towarzysz jego otrzymali polecenie sta- 
20|rać się o n»jkorzystni jszy dla Słowian 
a podział okręgów wyborczych. 


Zadziwiło to wiele dyplomatyczne ko- 


jła berlińskie, że ważay rozkaz gabineto- 


wy, amisnisjacy stanowisko g 
nia uległ żadnym komentarzcr:, + 
vins Coresp. wiedziano, że odnośny s = 
kał w tym półarzędowym dzien. - 
miał jeszcze przed świętami -ię ukazać = 
ale być może przyczyną zwłoki jest 
wrażenie, które ten fakt sprawił na opi- 
nji publicznćj. Spener Ztg. pisze: „Niel 
rozminiem się z prawdą, oświadczając, 
źe takie zakończenie dotychczasowych 
niepewności będzie powszechnie przyjęte 
ze zdziwieniem i rozczarowaniem. luqega 


Ł> s 


wcale obrotu rzeczy spodziewsia 
liczoość.* Köln. Ztg. zapytuje. jak 
rzecz będzie misła z zastępowaniem 
marka, przez Delbrtiska? czy D.Abrfich 
ma tylko jego głos zapisywać, czy także, = 
gdy Bismark będzie bawił w Warszawie 
pełnić obowiązek sprawozdawcy przed- =i 
królem? Nation Złg. obawia się znowu, 4 
że walku z ulirawovtanami osłabsić | 
: m 
znacznie w skutek zastąpienia Bismarka, 
i żałuje biednego Falka, którego rząd 
pruski będzie musiał samego pchnąć w 
ogień przeciwko hierarch)! rzymskićj. 
Gazeta Toruńska zaproponowała, aby 
redakturowie wszystkich dzieaników pol- 
skich w Poznańskiem i Prusach Zacho- 
dnich zjechali się rychło do P. zuania dla 
naradzenia się o wspólnem wystąpieniu 
przeciw krokom rządowym. Propozycja 
znalazłą powszechue uznanie, zjazd za- 
tem zapewne przyjdzie do skutku. 
We Francji kwitnie obecnie sztuka fa- 
brykowania konstytucyj. Ludwik Passy 
przedstawił komisji trzydziestu następują- 
cy projekt prawa o atrybucjach władz 
publicznych : s 


s 
= 


1) W miesiąc po przyjęciu A 
prawa zgromadzenie narodowe pódzie 
się na dwie sekcje: głosującą i rewi- $ 
zyjną. > 

2) Reprezentanci każdego departamentu 
wyszlą */, swoich członków do sekejtgło- 
sującćj, a */, do rewizyjnej. i 

3) W kazdśj sekcji waioski tylko je- 
den raz będą wzięte pod "brady; w razis 
niezgody nastąpi trzecia obrada vbn sek- 
cyj, złączonych jako zgromadzenie naro- -- 
dowe, .„ 57 a 

4) Biuro jest wspólne dla „obu sekcyj ~ 
i będzie wybierane przez pułączane sek“ ~ 
cje, które obradują wspólnie, skoro uznają s 
uagh ść, Te 

5) Prezydent rzeczypospolitéj jest od- 
powiedzieluy tylko przed zgromadzeniem 
aarodowóm i może brać udział w jego AB 
obradach; w sekcjach mogą tylo mini- 47, 
strowie przemawi»ć , odpowiedzialni tal" I- 
przed każdą s-kcją, jak przed zgromě . - 
lzeniem narodowóm. Er 

6) Każda sekcja odnawia się przez wła” z. 

i a PW 
ściwy sposób wyboru; a z vbu sekeyj, > 
według prawa określającego ich skład i i 
atrybucje, tworzą się dwie izby. f 

Choroba następcy tronu rossyjskiego ETS 
trzyma w obawie tak- stronnictwo naro- ke 
dowe, jak potężną dosyć koterję memes < 
cką. Podezas gdy pierwsze zasyła modły — 
o jego wyzć rowienie, to drug życzyłaby „ŚĆ i 
sobie uwolnić się: od przyszłych rządów 1 = 
Aleksandra HI, który, jak wiadomo, nie. w 


lubi Niemców i potępia dzisiejszą polit 
kę zupraniesug gabinetu petersbursk) 


Ostatnia telegramy. 


Berlin 28 grudnia. Z powodu ostatnie 
alókucji papiezkićj, powiada gazeta 57» 
nera: Papież rzuca w twarz państwu i 
cesarzowi niemieckiemu cały szereg cięź- 
kich obelg jakich przykładu nie zna ne 
wożytna historja. r 

Słynna bezczelność Benedettego posie 
francuzkiego wobec eesarsa niemieckiego 
niczem jesi w porównaniu z alokucją pa w 
piezką. Uczucie narodowe Niemiec i tym óe 
razem nie może zapomoąć tćj obrazy. =— 
Alokucja papiezka jest większą obelg: 
aniżeli osławiony zamach w Ems. F 

Londyn 27 grudnia. Times donosi: T 
wanie wtargnęli na terytorjum rossyj 
9000 wojska obl-ga twierdzę Starą 1 ] 
wą Embę; 200V zajęło stanowi” - 
rzeką tegoż nazwiska. Rosejącze 


posiłki. 7 
` e uznaje także auten 


< 


Timer ni 
niedawno ogłoszowćj noty Khal 

Nowy-Jork z6 gruduia. Nadchodzą w - 
domości © licznych nieszczęściach $- 
morzu. 


Kursa. — Wiedeń 29 grudnia, god, 9.. 
Srebro 109 —. — Akcje kredyt. 335 25 ż 
Lombardy 186 50 — Losy zr. 1860 ——. ~ 
Losv 1864r. 142.—— Akcje franko-zos%. 
131 50.— Napoleony 8.76—. —sśkkcje x i 
galic. Karola Ladwika +29 50. — Akc_ 
koleilwowsko-czerniow. 150 —, — Ak 
kolei północno - wschodnićj 156 —, =: 
Akcje banku zwiazkowago (Verainsbe _ 
21150 — Renta w srebrze —,—.— (bli 
indema. galicyjskie 15 75.— Akcje ban! 
wiedeńsk. dla obrotu ogólnego 247.- 
Akcje anglo-banku 31350.— Akcje kc 
rząd. 332.—.— Akcje kol. siedm, — 
Akcje kol. Rudolfa 170 —. — Tram 
351.——Akcje banku budowy 191 5U- 
Akcje kolei wschodnići 13250 — Akcje ` 
banku anglo-węg. 9950. — Unionbank 
264 —, — Losy tueckie 7750 — Lo "uż 4 

ae x r i TE 

„w-g. prem. 100.50 -— Akcja kolei bogutu. 
185 —. — Ak«ie kol. E żbietv 24550 — ; 
Akcje kolei północno zachodn. 21.250. — * z (> 4 
| Akcje franco-haungaria 101.—, — Og gt aa 
‘austriacki bank 363. —, — Akcje nowe” Z < 
wiedeģskiego tow. Tramway wał 2 
U-pos>bi <nie giełdy: Ustalające s 


R-daktor i wydawca: dr. Ludwik Gum$ 
Redaktor odpowiedzialny: Stan. Gralichot 


c t a M | 


zę akolo miejskiej w: Nowym 
g jest posada pomocnika nau- 
i aego z płacą roczną 105 złr. 
3907(1-3) 
biegający się o tę posadę winien 
podanie macką stęplową na 

zaopatrzyć, wystósować do 
. miejskiej a wnieść za pośred- 

or Aeg Rady szkolnej okręgowej 


i 


a” 


: _ Pondutowe z 


Ee 


Ere 


SER mi Eo 


KONKURS 


W celu obsadzenia posad lekarzy | 
Sfotw inie | 
roczną płacą | 200 złr. w. a. roz- 


jłsiowych -w Bochni i 


"uje się. niniejszem konkurs. 


ublicznych zakładach. 


Gsziego. zarządu wniesione. 


lustrukcyę lekarza kolejowego 
jrzeć można w biurze zarządu 
we Lwowie i na każdej stacyi. 


Lwów dnia 21 grudnia 1872. 


Z zarządu. stowarzysz. ku wspie- 


aniu chorych przy e. k. uprzyw. 
colei gal. Karola Ludwika. 391201- 


E. 7 762 


„- Datoszaie Konkursi. 


terminie 6 tygodniowym t.j. do 


xea stycznia 1878 r. 


W podaniu należy wykazać miej- 
6 _uródzónia, wiek, przebieg życia 
adną znajomość języka polskie- 

niemieckiego; tudzież udowodnić 
świadectwami naukę odbytą i uzdol- 
uiemis do zawodu aaa ciclakiago: | 


J Ra lrir 


WE 
zonie stósowne podarunki 


>! Wp 


4 


3 ajj 


 Obfity i od wielu lat wzięty 


„ Skład Zegarków 


| M. HERZA 


dług cennik. 
Zegarek nieuregulowany a 2 złr. taniój. 


Gzoewskie zegarki kieszonkowe. : 
Sros cylinder z. 


z obródką zi złota i spreż. 13—16 „ 
. 13—18 
«w r ora dA koperta... 16—17 , 
z kryształ. szkiem ... 
15 rubinami .....---. 
4 a podwójna koperta... 18—23 , 
"SDE * lepszy 21—28 , 
. i - © kryształ. szkłem 18—25 


i ez zpodwójn. kop. dla wojsk. 25—30 „ 
A ylinder 


TEMONİORT ....+.--+---+ 22—26 
0 . 28—Y5 , 
dwójna czych . 36—40 , 
ta szkłem ...... 3U—36 
kiem 88 45 , 
zegarek z 4 i 8 rubinami 25—30 
a Sualiowany .............. 30—36 „ 
s p Za złota koperta wewn..... 
em sliow. z brylantami »... 

yształ. szkłem.,....... 

JĄ "koperta 8 rubin... 

= brylantami <UŻO ` 


CEE pewaris .. 38 OR, 


........+. 


ŚR: bardzo 6 legan 5, w 80, 
> 90, 100—120 


| anker_ s kryształ, "to 
damskie sogarki ankrowe.,....,. 40—48 , 


YZ szkłem ... 45—60 „ 
ną kop t.s.. B0— 80 
h a 90--106 


v. „kop. JE zwa pio, 180—150, 
emieśl- 
ja > brw pA lub 
iope 13—17 , 
, 4,5, f 


 inkowski jo 18, 20, aa 30, s 

w. (540, 50, 80, 70, 80, Poe 
e ER AEP 

3 r "gp zę zd świecę H 


ta 
remonto 


AG 
GDW 


ślinary 


0—13 


p oors AREER 6: 


šk budziki w eleganckich 
> gonzowych...14+44*:++411+ PE. 13—14 


6 sta w rubinach. 


werk ankro: 
w świecie + 
„am nieprzenośne na 


stacje 23— 


zkie zegary brazowe eleganckićj formy, 18, 


nii rr 


ze arki z bijacym werkiem, 28, 30, 40; 
wo, Gd. 70 


do 100 złr. 


"TN 


poręczeniem. 


Godz: „ania do nakręcania 11, 12, 13 złr. 


* dni 17, 18, 19, 20, 22, 23, 24, 26 złr. 
jady pół i enie godziny 32, 35, 38 złr. 


„ Biincz kwadranse i godziny 50, 55, 60, 65 złr. 


Kaaoę ęsięczny, esięczny 30, 32, 36, 40 str. 


Reparacye nskutecxnia się najstarannićj. 


Zamówienia z prowincyi za zaliczka poczta- 
b za poprzedniem prze słaniem należytości, 

Przedmioty niepodo- | 
` sig, ponatychmiastowém odesłania, wy mie- | 


acznfx ie punktualnie. 


Zegarki przyjmuje się w zamian. 


"Na sadanie, za poprzedni”m nadesłani 
A, zx przakązem pocztowym wysyła 
< “ti da wyb ru. 
, wego zwzględnienia. 
s qarki sa najlepszego gitu 
£ riecio dia nadzwyczaj! 
3838,56 


Jheący starać się o którą z wymie- 
| posad, „winni być doktorami 
A chirurgii i magistrami 
i, oraz wykazać się, że dłuż- 
as pełnili obowiązki lekar- 
w świadectwa zaopa- 


ania, mają być najpóźniej 
EL styeznia r. bdo pod- 


owy Rok i Gwiazdkę. 


7  segarmistcza w Wiedniu, Stephans- 
platz, 6, Aussenseite des Zwettlhofes, 


æa wielki wybór wszelkich gatunków dobrze 
alowanych zegarków x rov iey gwarancya We- 


10—13 f, 


+ 14—17 , 
16—19 „ 
a srobr, kop. wewnatrz 20—23 „ 


da 55—65 p 


45— 159 


SZEW | W KRAKOWIE 


egary "własnój fabryki z 2-letniem 


ie pendułowego zegara fi. 1.50—2 A. 


5 BR | - DYREKCJA. 


o) | E < - tea | WO a E 
| | 


KRAJ z niedzien 29 zrudnia. 


k. uprzyw. Kolej Dniestrzańska. worski w Krakowie 


OBWIESZCZENIE. 


J.o 


Rynek gł. 1. 14, Eea 
utrzymując Ajencię Dzienników = Era; Ozas“, „Wanderer“, Da 
Gazette des Etrangers‘, Djabei“ i „Bzezutel:  przyj- 
muje przedpłatę na takowe oraz wszelkiego rodzaju ogłoszenia (lnseraty; po cenach orys'nalnych. 

OEF- Dla „dogoędności szan: prenumeratorów Życzacych sobie tego, moga im od | stycznia 


1873 r. wszystkie powyżćj wymienione dzienniki być do domu odnoszone, 


BM Magister fa runy 


r NGA kiróni mieście lub na pro wincyi -= Mosi "ulek 


4 i j * 

E | > ai pizzy głównj ulicy w Krakowie, dwupiętrowa, wziąść w dziorławe apieko na prow ć > 
} 4 Po |nówa, jesą do sprzedania. Wisdomość w biurzaj Zgłoszenia adresow alcży pod literami W, 8 
eui | sdwokata Dr. Balko. 3917(1-3) do ksiegarni Wydawnictwa Dzieł Tanich I Poży, 
i Ezd - EURES CERĄ UAT Y | tatkńych w Krakowie 3870/3580 
5 f a ś | W realności pod Nr. 50 w Półwsi u Zwierzy- | Ę a DR EEVA TE Aea 
I Kod | hieckim nad ANEN klasztornym , jest kę 
j Wszelki ból zębów | 


= KIA 


składające się a dwóch stancyj, kuchni i piwnicy 
|skażdego czasu do mręajecią. 3916(1-3) 


Podpisana dyrekcya ma zaszczyt zawiadomić niniejszóm szanowną publiczność, że jéj linja 


idy w Ga wie- 


jj leczy za poreczeniem, % Wris zeba, 
A bez bolu, na własny, doświadczony s; iposób 


F'r. Bier, 
H chirurg w Wiedniu, Klostergasse | 
Nr. 4, 
Krople do pat a 


eran b mr. SELS 


wraz z odnogą 


DROHOBYCZ-BORYSŁAW 


-3) 


otwartą zostanie dnia 31 grudnia b. r. Į M EDOLODZE x. 
> J ; Bog, l Męzkie. „aaa date, 


k| przeciw reumatycznemu bolowi zębów, rze- $ 
4 ciw zapaleniu, opuch ni ęciu i wrzedom dzią- $$ 
Przez kilka lat, materyałem, forma i wyrobem set, vrzeciw winalkowi i chwianiu się zębów M 


Stacye: GHYRÓW DOBROWLANY 

J J n 

. obówia mieskiego i damskiego zadawalniajac pu-| $ i cuchnięciu z ušt jest do nabycia tamże i 
$ | Pliczność "AT Paryżu, mam zaszczyt po- | w składach w fasz czkach po 1 złr. 

F DR HO; YGZ 6 | lecić sie Szanow éj Publiczności, zapawniajac ja, |$ W Krakowie na Stra dzmia u p. 
sjjże tak pod wzgledem elegancyi, formy niezmie- Go dwassera. k 
Bo] | niajacéj sie w użycia, dóbórem najlepszego towa- 

NAD JYBY- "WOJUTYCZE GAJE- WYŻNE ru, jak i nader: umiarkowanemi cenami, zdołam 


RENIA 1428 E 
odpowiedzieć słusznym wymaganiom. T 
ł 
Subjekt 1 
Li 
urządzone są dla ruchu 


(wyzwolenice) mogący sie 
osób, pakunków, frachtów i przesyłek pospiesznych: 


dectwem znajdzie umieszczenie 
odnoga 


DROHOBYCZ-BORYSŁAW 


tymczasowo tylko dla frachtów. 


Dotyczące taryfy i klasyfikacye towarów są do nabycia w biu- 
rach dyrekcyi w Wiedniu (Nibelungengasse Nr. 1) i na każdój z wy- 
mienionych tu stacyj za cenę 1 złr. 50 ct. w. a. 


Józefa 
TIER: 


ir ARA G 


Felix Michałowski 
i Społka 
Kraków — Rynek Główny, Nr. 20, 
obok panky Gaioyjkiago; 


wykazać chlubn 
w handla miesza 
3902/38 8 


m sr 


8870(5-5) 


Dla posiadających konie i agronomów. | 


Pewnym, rzeczywistym dowodem użyteczności wyrobu moga być tylko skutki I 
trzymając się tego przekonania, ograniczamy się na ogłoszeniu dochodzacych nas ciagle u- 
znań o weterynarskich wyrobach Kwizdy i umieszczamy niżćj niektóre z tych pism: 

Do pava Franciszka Jana Kwizdy w Korneuburgu 

Przez zmywanie Pańskim e. k. uprzyw. płynem przywrotczym znikła całkiem mar- 
twa kostka u jednego z moich koni, przekonałem sie takża o pomyślnym skntku w żół- 
ciowych wrzodach; prosze przeto przysłać mi znowu cztery flaszki swego e. k. uprzywil. 
przywrotczego płynu. 

Altersee, Górna Austrya. 30 lipca 1872 

Do. pana Franciszka Jana Kwizdy w Korneuburgu. 

Ponieważ wszedzie zachwalają mi Pański c. k. uprzywil. przywrotczy. płyn i sam 
przekonałem sie dwukrotnie o najlepszysh własnościach wspomnianego wyrobu, przeto grosze 
mi przysłać znówu 6 flaszek tegoż. 

Heinrichsgriin, 3 Września 1872, lózef Zaleski 

leśniczy 


Baron Geramb. 


Do pana Franciszka Jąpa Kwiedy w Korneuburgu. r 
Poniewąż Pański c. k. uprzywil. przywrotczy płyn już od wielu Jat daje mo!m 


koniom, a zawsze z pomyślnym skutkiem, przeto proszę przysłać mi znowu 6 fi1szek tego? 
Abuj. Spanto 29 lutego 1882, Zdenko baron Puteani. 


Wyroby weterynaryjne KWIZDY sw do nabycia 
Mg” w KRAKOWIE: u p. M. iawornickiego, Józefa jahna i J. Trauczyńskiego, — we 
LWOWIE; u pp. aptek. Konstant. skierskiego, Piotra Mikolasza, Jak. Beisera, S. Ruckera, 


Klain_wdowy._n. Niessler, J. Piepes, 
Tyk. Także znajdują się EO prawie Wo womystkio minatach 0LLICII, o których 


od czasu do czasu ogłasza się w miniejszóm piśmie. j> f y 
Ostrzeżenie. Uprasza się, żeby chcacy uniknąć pomyłek, nie mieszali Franciszka f 
J. Kwizdy płynu reśtytucyjnego, który jest jeden, co go odznaczono 
Osik. wył, przywilejem, z innemi podobnewi i podobnie pazywanemi wyrobami. Prosze 
także uważać. na to, że ną każdéj etykiecie Korneuburgskiego proszku dla bydła poniżój 
# 
j 


Wiedeń, w grudniu 1872 r. 


stojący podpis jest w czerwonym kolorze i poczuwam się do obowiazku: uwiadomić, że «a 
fałszowane wyróby  składajace sie z cześci calkiem bezskutecznych a nawet szkodl wyg 
przestrzegam bardzo, żeby ich nie kupować. 


3903(2-3) 


Acz 


predko, według: ściśle umieje- 


(3850) 
tnych zasad,na podstawie licznych doświad- 


ICE 


Berlin, Wilhelmstrasse 5. 


$ 
: 
- 


von Orl 


szwaczką, 


LJ 


stacyi kolei odległa jest z wolnej ręki do sprze- 


z 
E 
3 
B 
z 
3 
A 
s 
© 


dla Biblictex K 


Ważne ; Czyteń 
Nabyć można 
Ww księgarni SEYFARTHA i CZAJKOWSKIEGO we Lwowie 


dzieła kompletne 


IGNACEGO CHODŹKI 


w 1IL tomach za złr. LO. (Cena katalogowa złr. 19 ct. 20.) 
Cena zaś „pojedyńczo nabywanych pism IGNACEGO CHODŹKI. jest nastepująca : 


OBRAZY LITEWSKIE. j PODANIA LITEWSKIE. 


Serja [. Domek mojego Dziadka, — Ostatnia Se-| Serja 1-1 II. zawieraja: Kamicń w Olginianact 
sja Exdywizji;- =- Samowar, — Powrót Drie- yk ty, — Zegota z M lanowa, Milanowsko 


Elzbieta Winterholzer 


BEE 
| Ma nowo odżyłam 
darmo. 
leczy 
3495(92) 


POMAZANIA 


r 


gdym wygrała 


TERNO 


waruuki spowodowana 


impoterncy 


i wszystkie niedobrowolne 
radykalnie, 


upływvy nasienia 


jak również przez nie lub inne chorobliwe 


Q 
LJ 


Z zaufaniem można sie zgłosić do 


profesora R. von Orlice. 


powszechneg 
Stadt, Werderthorgasse, -7, Il. Stock, 


Na zapytania wsgledem doświadczo- 


zą pomoca instrukeyj:gry w loterye 
nych jego instrukeyj gry w loterye, od- 


professora matematyki, 


Ried. 


Qrdynacya od 11-- 2 i-od 5— 8 wieczór. 
Także listownie po polsku, ponieważ każdy 


pacjent może tem środek sam zastósować. 


sa 
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powiada tenże 
czeń w szpitałach i to za pamąea' środka 


prostego. który nie sprawia bolu. 


| 


kowskicgo w Krakowie, w biurze Towarzystwa 


600 morgów obszaru majaca — pół godziny od | 
wzajemnych ubezpieczeń. 


j dania. — Bliższa wiadomość u p. Czesława Kiesz- 
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r dzica, — Poddany. — Wydanie drugie popra- Wydźnie nowe, dwa tomy w jednym, mir 1 © KU 
, 7 wne i pomnożone. 2 tomy w jednym złr 1 c 65, 
A Serja Il, Brzegi Wilji; wydanie drugie poprawne, Serja. 1. Pustelnik w Proniunach, powie rg 
; 3 tomy, w jednym. złr 1 c 65. f częściach, cena rniżona z złr 2 c 25 
s j|Serja Ii, Pamiętniki Kwostarza; wydanie drugie na złr 1 e 26 45 
i poprawne, 3 tomy w jednym, ożdobione portre- 
x tem księcia Radziwiłła „Panie Kochanku*, na! Serja IV. Drugi Pustelnik w Proninnach €2)0/ 
F stali rytym; pPiusłr 2 e 80.| Votum chybione; cona zniżona z zły 1 © 20 
` ż |Serja IV. Jubileusz, — Dach opiekuńczy, — Au- na zlr - © 80 
tor swatem; — Panna respektowa; — wydanie | Dwie Konwersacjo r przeszłości; cena zniżona 
P 8 ki "drugie poprawne, 2 tomy w cje brw "sę Góre e z zir 2 © 28 
a icyjs lego, 5 Serja V. Dworki na Antokola; — wyda «nie drugie i ET. 
E |. poprawne, dwa tomy w jednym. ' złr 2: Próby otik Dykcjonatra, wydaje Pan Wir- 
A Br W Serja VM. Nowe Pamiętniki Kwestarza. Wilno ct wajtos, niegdyś Bubrawiec Rustykanin; gene 
Zakładu Kredytowego Ziemskiego a PZNAWOC E 
5 i y hcąoym nabyć KO plet za złe. LO a 
(3904) ułatwia księgarnia Sianów RE G a 3 warunki spłaty. (2-5) 


"POEZYE WINCENTEGO POLA. 


Dwa tomy — w 8o P ACHOLE HETM À (SKIE cena zniżona złr. 3 ©. 50. 


| 3 tomy w Jednym, w Boe « PIEŚNI JA ANUSZ A oena zniżona złr. 3 e. 50. 


Dol bankowy A. S. Gerstl 


Wiedeń, Schottenring 30, naprzeciw c k. giełdy. 
Zakupno i sprzedaż wszelkich papierów wartościow” | 
Polecenia dla c. k. gietddyy 


Pó ss 
wykonuje się najlepićj ściśle we 'lug kurs: dziennego. — Pokrycie kosztów 10%. — 
Przadkókow nie 


naji aniéj sie liczy. 


Ma Wszelkie gatunki losów i rent na wypłaty ratami 500 


Dona bankowy A S. Ger 
Wiedeń z; aha. N: 30. 


Z, 


Rynek Główny, Nr. 18, 


od dnia Igo stycznia (873 roku 


ni opłacać będzie od wkładek już wniesionych i od nowo wnoszonych 
R procent w stosunku. 


6 od sta rocznie. 


— zolone wkładki do wysokości 300 złr. zwracają 
Z końcem każdego kwartału narosie procenta przypi- 


< 


WAZNE. 


Oprocentowanie wkładek razpoczyna się nastepnego dnia po złożeniu. 
sie za okazaniem ksiażeczki wkładkowój bez poprze odniege wypowi: 
suja się do kapitału dla dalszego oprocentowania. 
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4 Bazew zwei ką: 4 CYPR PPR walic E Eb 
STRON MiJ-60 „TĘ ZAŃ 


W drussrni „Krsja* pod zarządem Bt. Gruiichowskiego. 
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